
„Liczyłem chłodno i spokój zachowałem**

POHAD PBTUZEBflMI MIEB1T-- su POTRZEBY NADR2EIHE
Przemówienie Marsz. Śmigłego-Rydza do członków klubu parlamentarnego OZN

WARSZAWA, 26.3 (tel. wł.). W salo­
lach oficerskiego Yaeht-Klubu Marsza­

łek Edward śmigły-Rydz podejmował 
dziś lampka wina kolo parlamentarne 
OZN.

Przybyli senatorowie i posłowie w licz­
bie stukilkudziesięciu z prezydium kcła 
na czele. Obecni byli członkowie rządu, 
prezes Rady ministrów gen. Sławoj- 
Skladkowsk: oraz minister spraw woj­
skowych gen. Kasprzycki.

Marszałek Śmigły-Rydz wypowiedział 
do zebranych następujące przemówienie.

„Chcę skorzystać z tej miłej okazji, 
aby raz jeszcze już wszystkim państwu, 
nie tylko waszym reprezentantom złożyć 
gorące podziękowanie za waszą uchwalę 
z dnia 16 marca. Ta wasza uchwała, jar 
sna i wyraźna decyzja waszego koła, by- 

. la jak gdyby pierwszą iskrą tego potęż­
nego prądu, który w kilka godzin póź­
niej, tak mocno i niebywale wstrząsnął 
tyle piersi pilskich.. W ciągu kilkunastu 
następnych godzin mieliśmy w spoleezeń 
stwóe naszym emocjonalną temperaturę 
w takiej skali i w takiej wielkości,

jak to się w Polsce rzadko zdarza.
Nie lubię przesadzać i przesadzać nie 

chcę. Jednak jeśli chodź: o moje prze­
życia w tamtych godzinach, to muszę 
stwierdzić następujący fakt: 
mimo całego opanowania i trzeźwości, 
mimo tego, że to opanowanie zachoAva- 
łem, żc chłodno liczyłem wszelkie ewen­
tualności, wszelkie możliwości, że praco 
wałem zimną głową, to jednak w tam­
tych godzinach serca zimnego zachować 

nie mogłem.
W tego r:dzaju warunkach można za­

chować zimne serce tylko wtedy, gdy 
nia się albo bardzo dużo cynizmu, albo 
też dużo zawiedzionego, a więc na amen 
skwaśniałego egccenitryzmu. Była to jak 
gdyby letnia burza, po której zawsze 
oddycha się pełną piersią, bo słusznie 
czy niesłusznie powiadają, że po takiej 
burzy zawsze jest dużo w atmosferze... 
ozonu.

Liczne depeesze,' które otrzymywałem 
z całej Pilski, udowodniły mi, że to, co 
się działo, działo się nietylko w Warsza­
wie. ale w całej Polsce.

Dla tego sądzę, gdy już kilka dni od 
tamtych czasów upłynęło, że jest rzeczą 
słuszną i wskazaną, abyśmy sobie zrobi­
li krótki rachunek z tego, co się stale. 
Gdy się analizuje tę niedaleką przeszłość

Deklaracja rządu litewskiego
W PRZYSZŁYM TYGODNIU

RYGA, 26.3. (Tel. wł.) Donoszą z Kowna: 
Wczoraj odbyły się dwa posiedzenia nowej 
Ilady Ministrów, na których omawiano pro­
gram prac rządu. W wyniku obrad żadnego 
oficjalnego komunikatu nie wydano, gdyż 
rząd postanowił złożyć pierwszą deklarację na 
plenum sejmu, które odbędzie się w ciągu na­
stępnego tygodnia.

Pierwszy korespondent litewski
W WARSZAWIE

WARSZAWA, 265 (tel. wł.). Przybył 
duś do Warszawy pierwszy po unormo­
waniu stosunków między Polsiką a Lit­
wą korespondent prasy litewskiej, mia­
nowicie wysłannik dziennika „XX Am- 
zius“ (XX Wiek), organu litewskiej 
Chrześcijańskiej Demokracji, red. Pe- 
tras. Kupcziunafi, który pozostanie w 
Warszawie, jako stały korespondent swe­
go dzaanmika.

MOSKWA, 26.3 (tel. wł.).
Ostatnio odbyło się * Moskwie posie­

dzenie komitetu wykonawczego komun:- 
śtycznej lmędżynarodówki.

W posiedzeniu tym obok innych, wziął 
również udział Litwinow.

Omawiano sprawę nawiązania stosun­
ków polsko-litewskich oraz sytuację ja­
ka wytworzyła się w związku z tym w 
państwach bałtyckich.

Ostatecznie polecono tew. sekretaria­
towi bałtyckiemu, obejmującemu litow-

R.ZYM, '26.3. (Teł wł.) Specjalni kore-pon- 
denc.1 piani rzymskich donocą z Hisipanii. że 
zwycięska ofenzywa gen. Franco rozwija się 
nadal pomyślnie, zaś -wojstfa- rządowe cofają 
się w tempie coraz pospieszniejszym. Do- 
wćdzlwó korpusu armii'rządowej wycofa'.) się 

I do Lerida.

dochodzi się do następujących wniosków.
1) była to potężna manifestacja po­

czucia wspólnoty narodowej. Każdy, kto 
miał serce polskie w piersi, czul jak to 
serce bije przyspieszonym rytmem i z 
radością patrzył na drugiego, który ma­
nifestował to samo polskie serce.

2) szerokie masy przejawiły głębekie 
wyczucie doniosłego interesu państwo­
wego. Nie ulega wątpliwości, że to jest 
duży walor wyrobienia obywatelskiego.

3) jeszcze raz zaakcentowano w spo­
sób dobitny i silny łąaz/ność społeczeń­
stwa z armią, z wojskiem. Sądzę, że tym 
mogą się martwić tylko wrogowie pol­
scy, a nie Polacy.

Wreszcie czwarty punkt:
Nad tym czwartym punktem muszę 

się trochę dłużej zatrzymać. Poprzedzę 
go pewnym wstępem, pewną dygresją 
artystyczną.

Patrząc na przejawy naszego życia po- 
litycznebo, niejednokrotnie mam wraże­
nie, że jestem w teatrze i ze przede mną 
rozwija się pierwszy akt „Wyzwolenia" 
Wyspiańskiego. W tym pierwszym ak­
cie jest jedna scena, 
gdzie przewódcy najrozmaitszych grup 
głoszą hasła, recepty, które nieomylnie 
mają doprowadzić do zbawienia ojczyz­
ny. Głoszą swe hasła z ogromną eksklu- 

, żywnością i bezwzględnością.
Dlatego, kiedy niejednokrotnie do 

mnie przychodzą ludiaie czy to w piśmie 
czy w słowie i z świętym zapałem po­
wiadają :
tylko . dyktatura wojska", tylko „tota­

W Augustowie toczą się rokowania
polsko-litewskie

WARSZAWA, 26.3 (tel. w|.). W dniu 
dzisiejszym obradowały w dalszym cią­
gu w Augustowie dwie podkomisje dla 
spraw bezpośredniej komunikacji pomię­
dzy Polską i Litwą, przewidzianej w no­
tach między (ibu rządami z dnia 19.3. 
Podkomisja, obradująca nad sprawami 
komunikacji pocztowej, telegraficznej, 
radio - telegraf cznej i telefonicznej, u- 
kończyla już swoje praee, natomiast c-

Komintern torpeduje
porozumienie polsko-litewskie

Klęska wojsk czerwonych
jest nieunikniona

lizm“, albo tylko „demokracja", tylko 
„władztwo łu du", albo też taki lub inny 
„front", dodając bardzo często, że srogo 
będę odpowiadał za to, jeśli nie przyczy­
nię się do zwycięstwa któregoś z tych 

„frontów" —
to wtedy nie mogę oprzeć się wrażeniu, 
że oto patrzę na scenę z przytoczonej 
przeze mnie sztuki Wyspiańskiego.

Przyznam się, że jestem wrażliwy na 
działanie sztuki, ale wrażliwszy jestem 
na głos obowiązku i mimo największych, 
najgorętszych wzruszeń, będę szedł za­
wsze tą drogą, którą mi sumienie iść 
nakazuje.

Po tej krótkiej dygresji wróćmy do 
tematu — do tego naszego czwartego 
punktu.

Otóż muszę w związku z tym stwier­
dzić, że w tych dniach, o których mówię, 
można było obserwować jeden niebywale 
znamienny objawr: mianowicie, że wszy­
stkie recepty, wszystkie hasła, głoszone 
tak często i z taką uporczywością, 
ustąpiły miejsca gorącemu a powszech­
nemu pragnieniu zamanifestowania jed­
ności wtedy, kiedy Polska jest w poważ­

nej sytuacji.
Co to znaczy? To znaczy, że w głębi 

duszy s zerdkich warstw tkwi głębokie 
i silne poczucie, że gdj' trzeba wykonać 
wielki i trudny obowiązek, to je wyko­
na ty’lko nairód jednością silny. Za zama­
nifestowanie tego poczucia należy się 
wszystkim serdeczne podziękowanie.

Rzecz prosta — mogły być jakieś ńie- 
opanowane impulsy, które nie zmieniają 

biady podkom.śj:, zajmującej się spra­
wami kolejowymi, drogowym? i lotniczy­
mi, trwają jesezcze.

Ponieważ ostateczne zredagowanie 
tekstów w językach- polskim i litewskim 
zabiorze sporo czasu, nie należy przewi­
dywać, aby rozmowy Augustowskie mo­
gły być u kończone przed niedzielą po 
pjludniu.

ską, łotewską, estońską, fińską i polską 
sekcję kominternu, opracować dla komu­
nistów w tych krajach instrukcje, mają­
ce na celu utrudnienie wszelkimi średka- 
mi szybką normalizację stosunków mię­
dzy Polską i Litwą.

Komuniści litewscy otrzymali dodat­
kową instrukcję, zalecającą im popie­
ranie litewskich szowinistów w jch wro­
gich nastrojach wobec Polski, a to w 
tym celu, ażeby utrudnić prac? rządowi 
kowieńskiemu.

Przypuszczalnie wojska rządowe będą usi 
łowały stworzyć nową linię, na której można 
pióbować przeciwstawić się siłom powstań­
czym. Oddzizly gen. Y;:gue znajdują się w 
odległości 40 kin od Rio Cir.ca, posuwają s!ę 
jednak szybko naprzód- '

zasadniczego tonu i zasadniczego chara 
kteru tych zdarzeń.

Nie był to, proszę państwa, tylko in­
stynkt, który kierował tymi masami. 
Według mnie była to głęboka mądrość.

Ale czyż ta mądrość ma być.dostępne 
tylko w dniu odświętnym ? Czy inne jest 
„Ojcze Nasz" na dzień powszedni a inne 
na niedzielę ? Czy jest w Polsce ktoś, kto 
ma tak zaprzepaszczone sumienie, żeby 
twierdził, 
źe Polska lepiej wyjdzie na niezgodzie, 
na kłótniach, na walce wewnętrzne1 

niźii na jedności?
Czyż chodzi o program ?
Każdy rozsądny człowiek, który umie 

korzystać z dobrego i złego doświadcze­
nia ludzkości — każdy rozsądny czło­
wiek, który nie przysięga na ewangelię 
egoizmu klasowego i walki klasowej — 
powinien przełamać trudności -w wybo 
rze programu, bo musi uznać, że po 
pierwsze: każdy człowiek aby żyć, musi 
jeść, musi odziać się, musi mieć dach 
nad głową i musi odo czasu do czasu 
przynajmniej, mieć choćby jakiś lekki 
posmak, powszedniego zadowolenia ży­

ciowego.
Po drugie: każdy rozsądny człowiek 

musi uznać, że ponad tymi codziennymi 
optirzebami są potrzeby nadrzędne, celę 
wielkiej zbiorowości ludzkiej, żyjąćej w 
państwie — czyli to, ©o się wiąże z prze­
znaczeniem, z losem i. bytem narodu.

Po trzecie: musi każdy uznać, że te 
pierwsze, potrzeby codzienne dnia po- 
wszeedmiego i te drugie — wielkie — 
meżna zdobyć tylko zgodnym, zjednoczo­
nym, skoordynowanym, rozumnie i nieu­
gięcie kierowanym wysiłkiem wszyst­
kich.

A więc jedna jest droga i witedy, kiedy 
chodzi o kawałek chleba powszedniego, 
i wibedy.. kiedy chodzi o wykucie pioru­
nów, które mają strzec wielkości i maje­
statu Rzeczypospolitej.

Pamiętajmy o tym, przechodząc od 
dnia świątecznego do dnlą powszedniego

W odpowiedzi sen. płk. Dąbkow&k) 
wygłosił krótką mowę, poczym zebrani 
urządzili entuzjastyczną owację na cześć 
Nći czelnego Wcdfca.

Długo nie milkły oklaski, i okrzyki 
„Niech żyje".

Sprawa St. Cywińskiego
I AL. ZWIERZYŃSKIEGO 

ODBĘDZIE SIĘ W WARSZAWIE
WARSZAWA, 26.3 (tel. wł.). Sprawa 

Stanisława Cywińskiego i Aleksandra 
Zwierzyńskiegeo, oskarżonych z art. 152 
k. k., przekazana została do rozpoznania 
Sądowi okręgowemu w Warszawie.

Postanowienie w tym przedmiocie po­
wziął Sąd Najwyższy/ zgodnie z wnio­
skiem Sądu okręgowego w Wilnie i pro­
kuratora Sądu Najwyższego, na podsita- 
wie art. 40 k. p. k., w celu zabezpiecze­
nia prawidłowego wymiaru sprawiedH-

Rozprawa sądowa odbędzie sie w naj’ 
bliższych dniach. . . v

Kanclerz Hitler
W LIPSKU

LIPSK, 26.3. (Tel. wł.) Przybył tu po po- 
.iudniu kanclerz Rzeszy Hitler w towarzy­
stwie przewódcy oddziałów szturmowych 
Himmlera, i szefa .prasowego Dietricha. Kan­
clerz' Hitler wygłosi ■ przemówienie na wiel­
kim zgromadzeniu na terenie targów lipskich.
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KURIER ZACHODNI"' sobota, 26 marca 1938 robi Ńr.

Znamię szkoły Józefa Piłsudskiego

Sen. Dąbkowski o wydarzeniach litewskich
roli Naczelnego Wodza i armii

WARSZAWA, 26.5. (Tel. -wł.) Dziś po po­
łudniu odbyło się posiedzenie koła parlamen­
tarnego OZN, na którym prezes koła, sena­
tor płk. Dąbkowski wygłosił przemówienie. 
Mówca skreślił ostatnie wypadki i audiencję 
u Marszałka Śmigłego-Rydza, po czym po­
wiedział:

W. tych ważkich czasach naród polski głę­
boko odczuł wielką ideę państwową Marszał­
ka Piłsudskiego, Społeczeństwo i rząd — w 
odczuciu i działaniu — wykazało znamię szko­
ły Józefa Piłsudskiego, której podstawową 
cechą jest przeświadczenie, że Polska jest 
podmiotem a nie przedmiotem. Że .stanowi ona' 
— sama — o swych celach i zadaniach! i że 
swoimi środkami i drogami szuka obrony 
swoich słusznych praw i interesu. ,

Świadectwem tego stanowiska to stanowcza 
decyzja wielkiego Marszałka Józefa Piłsud­
skiego w znanych ■wypadkach gdańskich, 

w których chciano pomniejszyć nasze słu­

Szanowni koledzy. swej odpowiedzi na i 
naszą., deklarację Marszalek Śmigły odpowie- i 
dział nie tylko rzetelhjdn Uściskiem wycią- 1 
gniętej .do. niego dłoni, i wyrażeniem głębo­
kiej wiary, że na tej dłoni się nie zawiedzie 
— postawi przed nami zadania, które Jiie" są S 
tylko kwestią. gotow^ci «w krytycznych .mó- 

gpiMiiim 

j MICHAŁ MALEWSKI 
|| SOSNOWIEC, UL. 3-go MAJA 23. TEL. 62-865. 
I

mentach. Podkreślił nasze słowa o koniecz­
ności zwarcia szeregów narodu, nazwał je na­
kazem sumienia obywatelskiego.
. PO. przemówieniu członkowie koła udali się 
do Yacht-Klubu na zaproszenie Marszałka 
Śmigłego-Rydza.

Poznański Magazyn Odzieży

szne prawa na tym terenie
— to wysłanie wojśka naszego na Wester­

platte, jako gwaranta zachowania tych praw. 
Dywizje, które Marszałek śmigły skiero­
wał na litewską granicę, oraz jednolity i 
spontaniczny odruch narodu, który opo­
wiedział się w tym momencie z całą goto­
wością przy Naczelnym Wodzu j Armii 

—to -było- najbardziej- - -przekonywujące dla- 
świata zewnętrznego stwierdzenie, że Polska 
nigdy nie stanie w żadnym ogonku, jako cze­
kająca swej kolei ofiara i że przeciwnie — 
gotowa jest sama do oczu skoczyć w razie, za­
czepki.

Zawiadamia Szan. Klientelę, że nadeszły w dużym wyborze 

PŁASZCZE DAMSKIE oraz płaszcze, i ubra- | 
' nia męskie, spodnie, ubrania sportowe i odzież dziecinna. ' 1264 I
Obsługa-staranna! Ceny niskie! |

W Małopolsce pojawili się masowo
Żydzi z Austrii__________

być dumni z tych naprawdę pięknych i głę­
bokich wartości, które wykazaliśmy jako na­
ród -w chwili, gdy głębszy powiew rozruszał
stojące i -na pozór zatęchłe wody naszego ży-

•T wydaje się, że możemy sobie zaliczyć na 
dobro naszego Obozu, że znaleźliśmy się tym

LWÓW, 26.3 (tel. wł.). Od kilku dni 
notowany jest wielki napływ żydów, u- 
ciekających z Wiednia, Linzu i Salzbur­
gu do miast i miasteczek Małopolski 
Wschodniej. Do Lwowa przybyło z Wied 
nia ponad 300 osób, do Stanisławowy po­
nad 100. Najwięcej żydów wróciło z Dro 
hobycza i zagłębia borysławskiego, gdzie 
ilość uchodźców obliczana jest na 500. 
Charakterystycznym jest,
że wielu zbiegów wcale jeszcze było w 
Polsce od czasu wojny światowej i opu­

w awangardzie.
Wystąpienie nasze, które uchwaliliście ko­

ledzy na zebraniu, złożyliśmy na ręce Na­
czelnego Wodza, niewątpliwie bowiem — i to
jest jednym z pośmiertnych zwycięstw Ko­
mendanta — nasza siła zbrojna i jej Naczel­
ny Wódz nie tylko jest potężną podstawą dła 
każdego działania politycznego, ale i zrozu­
mienie tej prawdy stało się dziś już powszech 
nym w społeczeństwie.

Jeśli ultimatum rządu zostało w pełni i bez 
zastrzeżeń przyjęte, jeśli jeden z celów naszej 
polityki, o który kilkanaście lat walczyliśmy 
i który był tak serdeczną troską Komendanta, 
został osiągnięty —

zawdzięczamy to przede wszystkim armii 
jej gotowości i decyzji jej Naczelnego 
'Wodza, który w sposób godny sprawuje 

swe następstwa po Komendancie.

RESTAURACJA 
KABARET 
DANCING

Wizja lokalna
W PROCESIE APELACYJNYM O 

KATASTROFĘ W MYSŁOWICACH
Na poniedziałek wyznaczone wiziję k 

■kaliną n®. miejscu .katastrofy kolejowej, 
która miała miejsce w Myślotwioach w 
styczniu 1937 r.‘ ■■

Tocząca się rozprawa apelacyjna bu­
dzi duże zainteresowanie, że względu na 
to, że obecnie zaszły duże zmiany w ad­
ministracji .kciejowej i uzupełniono wie­
le braków. Wizja lokalna niewątpliwie 
wyjaśni, jakie były faktyczne przyczy­
ny żkatastrófy.

Zaznaczyć należy, że kierownik ruchu 
Urbanek skazany został w pierwszej in­
stancji na półtora roku więzienia, ma­
szynista Krzyżowski na dwa i pól rokr 
więzienia, a nastaiwniczy Kozioł na rclk 
Więzienia z zawieszeniem .wykonania ka 
ry a-przećoąg lat dwóch.

Rozprawa apelacyjna odbyła się w dn; 
11 bm. Na wniosek obrony sąd postano­
wił dokonać wizji lokalnej.

szczenia wówczas Małopolski Wschodn.
Zbiegowie ci opowiadają, że konsulat 

polski w Wiedniu robi duże trudności w 
udzielaniu wtz żydom na wyjazd do Pol­
ska. Opowiadają również, że 
Czechosłowacja ograniczyła wydawanie 
wiz wyjazdowych i wydaje tylko wizy 
tranzytowe. Ogółem opuściło Wiedeń o- 
koło 20.000 osób. Są to przeważnie ko­
biety i dzieci. Mężczyźni pozostają jesz­
cze w Wiedniu, likwidując swe interesy.

Książę — dyrygentem
Duńska orkiestra dworska dała przed nie­

dawnym czasem koncert, w którym między 
innymi grano utwory Wagnera i Beethovena 
Kapelmistrz Maestró Egiśto Tango, na pro­
śbę niezwykle wykształconego muzykalnie ks 
Fryderyka, powierzył mu dyrygowanie orki® 
słrą' przy wykonywaniu kilku utworów.

Publiczność i członkowie orkiestry byli tym 
wypadkiem niezmiernie zaskoczeni i zdziwie­
ni. Okazało się jednak ku. ogólnej radości, że 
książę nie jest dyletantem; ale wykształconym 
dyrygentem. Entuzjazm słuchaczy po odegra, 
niu każdego z utworów był niesłychany.

Celnicy francuscy
SZKOLENI W GRZECZNOŚCI

„SAVOY” SosnnwiBC ul. J-Maia 8.
TEL. 61-901 PODZIEMIA — TEI ; •-!»01 -

ZMIANA PROGRAMU:
IjODA GAWICZ: nowe ciekawe piosenki.
CILLY RAVELLO: specjalistka w amerykańskim stepie. 
BLANCA i WALDI: fantazja cygańska — La Cumparista 

— La Paloma — poematy taneczne.

Bufet i dla oka i dla żołądka-
Prolongowana orkiestra Miedzińskiego. 

Najlepsza kuchnia w Zagłębiu.

Główna dyrekcja celna we Francji powołała 
do życia w miejscowości Montbeliard specjal­
ną Szkołę, w której przeszkalani są wszyscy 
urzędnicy celni. Głównym tematem przeszko­
lenia jest sposób obchodzenia się z podróżny- 
,miv przybywającymi zza granicy. Nauka od-"* 
bywa się teoretycznie i praktycznie, przyczym 
kładzie się nacisk na jak najgrzeczniejsze 
obchodzenie się z podróżującymi.

Niezależnie od tego rodzaju inauki, francu- 
-ski Związek Biur Podróży wyznaczył specjal­
ne-nagrody dła celników, którzy odznaczać 
się.'.będą grzecznością, taktem i umiejętnością

H. RABL 66)

[POŻAR W LONDYNIE
POWIEŚĆ WSPÓŁCZESNA

Znał ją na wylot — tak mu się zda­
wało przynajmniej — i był pewny, że 
zawsze zostanie taką, jaką jest obecnie. 
I nagle ta pewność prysmęła jaik bańka 
mydlana. Nie wątpił już, że coś się w 
niej zmieniło, ale co i w jaikim sensie — 
tego jeszcze nie wiedział.

Rozmyślał usilnie, szukając w pamięci 
jakiegoś szczegółu, który naprowadził- 
by go na wytłumaczenie, lecz nie znalazł 
nic godnego .uwagi- Pozostawało jedno 
do stwierdzenia: wyjazd narażał ją na 
wielką' stratę i dlatego oświadczyła sta­
nowczo, że zostanie w Anglii na jakiś 
czask.. ale jaka strata? Czego?—

Prędzej czy później w życiu każdego 
prawie mężczyzny następuje moment, 
kiedy z niepokojem zad-aje sobie pyta- 
njó': kim jest właściwie (kobieta, żyjąca 
u'jego boku? Jaką wartość on dla niej 
przedstawia?—

J3evergen. nie byli zarozumiały. Wie­

dział od początku, że w tej kobiecie nie 
wywoła nigdy uczucia miłości, a ponie­
waż należał do ludizi rozsądnych, zado­
wolił się skromnie spokojną ufnością.

Był pewny, że do tej pory nie dal jej 
powodu do rozczarowania: otaczał ją 
troskliwym szacunkiem, nie narzucał się 
z miłością, me nudził zazdrością, wierzył 
że z latami przyjdzie przywiązanie sil­
niejsze i trwalsze od innych gorętszych 
lecz prędko przemijających uczuć. Do­
tychczasowe ich życie jak gdyby potwier 
dzało słuszność jego rozumowania, bo 
mogło być wzorem harmonii i zgody.

I nagle się okazało, że wszystkie obli­
czenia zawiodły na całej IM. Więc co 
■się stało ostatecznie? Przecież nie przy­
padek spowodował tę zmianę!...

Konstancja powiedział®, że mężczy­
zna nie -wchodzi tu w grę. Możliwe- cho­
ciaż z drugiej sitirony byłoby szczytem 
naiwności uwierzyć kobiecie, widząc ją

w stanie skrajnego podniecenia.
Pokręcił głową.
Więc co rphić?... — myślał z głuchą 

rozpaczą. — Nie mogę się upierać przy 
swoim, bo będzie jeszcze gorzej—

Długo rozważał, nie znalazł żadnego 
wyjścia i wreszcie westchnął z rezygna­
cją: — Dotąd ufałem jej ślepo i niepo- 
zostaje mi teraz nic innego, jalk się 
zgodzić, polegając na obietnicy, że wró­
ci do mnie za parę tygodni.

Tego dnia Strickland po drugim śma- 
daniu po raz wtóry pojechał do biura. 
Wbrew zwyczajowi żona pożegnała się 
z nim na garnku i wzdychając ciężko, od­
prowadziła go wzrokiem do Samej furt­
ki. Musiał pójść, oczywiście, bo Fatiand 
iprzyraekł, że pobory będą wypłacone za 
pełny miesiąc wszystkim zatrudnionym 
przy likwidacji przedsiębiorstw® ,,Lever- 
stone ańd Marlcwe", a roboty było dużo:

Gnębiło ją jednak to, że musiał pra­
cować da sprawy już przesądzonej, — 
wskutek czego tracił drogocenny czas, 
który mógłby poświęcić z większym po­
żytkiem na szukanie nowej posady dla 
siebie i jakiegoś zajęcia dla syna.

Pc-szła do kuchni, gdzie Jenny obie­

rała kartofle do obiadu. Oprócz nich w 
całym domu nikogo nie było. Zaraz po 
wyjściu starego Stricklandai, Bert mm- 
knął coś niezrozumiałego — zdiaje się, w 
temat przykrej atmosfery rodzinnej — 
wyciągnął z szopy motocykl i gdzieś po­
mknął. Najlepszy dowód', że się wszyst­
ko przewróciło do góry nogami, bo w 
normalnych warunkach nie odważyłby 
się nigdy n® zabranie motocyklu bez po 
Zwolenia, ojca. ,

Jenny oddała klucze matce i poszła na 
górę uprzątnąć pokoje sypialne. Do tej 
pory wykonywała te czynności machi­
nalnie, dziś włożyła w nie dużo smutku, 
myśląc, że jednak są znacznie przyjem­
niejsze w porównaniu z pracą u „Winte­
ra i 'Dartmołora", (którą miała rozpocząć 
w następnym miesiąou: stukać n® ma­
szynie, stenografować, siedzieć godzina­
mi w ciasnych, dusznych pokojach, ol- 
brzyimiego, ponurego budynku w samym 
sercu Gity; ramo ciemno, wueazorean też 
'ciemno, bez słońca, bez powietrza, pra­
wie jednakowo w lecae jak w -zimie.

A Joe Scott?... O tym lepitej nie my­
śleć wcale!—

(C. d. n.)
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Ofensywa a nie defensywa

na nas samych"
Dzisiaj w Sosnowcu, odbęize się wiel­

kie zebranie .połitycine, pod hasłem „Bu­
dujemy wielkość Polski na nas sa­
mych'1. Zebranie to wymierzone będzie 
przeciwko komunizmowi. Organizatoro­
wie zebrania zaaratnżcwiałi je w inny 
sposób, anóiźeli dotychczas to było trak­
towane, a mianowicie: ofensywnie, a 
ofensywność tę znajdujemy już w sa­
mym haśle zebrania: „budujemy wiel­
kość Polski..."

Obserwując walkę z komunizmem w 
Polsce, -prowadzoną przez różne ugrupo­
wania i organizacje — odnosi się wraże­
nie, iż hiektórzy ludzie i całe ugrupowa­
nia rozumiejąc niebezęi'wzeństwo komu­
nizmu nie rczumieją, iż metody walki 
przez nich stosowane, częstokroć są zu­
pełnie sakodtowe i zamiast zbierać sze­
regi polskie w rozprawie z tym bez­
sprzecznie groźnym wrogiem, rozluź­
niają je'i osłabają. Ba, jakże często 
inspirują uch zręczm agenci kcmąntemu 
w poczynaniach rozbijających jedlnc-ść 
narodową. Fakt, że ktoś głośno woła, iż 
jest narodowcem i wrogiem _ bolszewiz- 
mu nie może usprawiedliwiać warchol- 
skich i rozbij achach metod, zniesław.ema 
dostojników państwa i bohaterów na­
rodowych — bo to wszystko klasyfiko­
wać trzeba, jako zjawisko nie mniej 
groźne dla Państwa od bolszewizmu.

Komunizm w Polsce, będący narzę­
dziem destrukcyjnego działania obcej 
agentury — nie zwailczy się „preczaim 
z różnymi dodatkami. Szkodliwymi jest 
rozumowanie, iż komuna w Polsce to 
tylko... ..żydo-komuna". Formułowanie 
takiego hasła tumani społeczeństwo, a 
zbrodnia w- kościele w Poznańskim, 
świadczy, iż zaraza komunistyczna kon­
centruje się wie ty lico w ,,żydo-komu- 
nie". Niewątpliwie — najwięcej komu­
nistów w Polsce i to prowodyrów rekru­
tuje się spośród żydów. Jednak nie wol­
no maml:ć społeczeństwa frazesami, iż 
rozwiązanie kwestii żydowskiej, usunię­
cie żydów z Polski, jednocześnie zlikwi­
duje niebezpieczeństwo komunizmu.

Komunizm zwalczyć można, jak to wi- 
dtoimy na przykładach we Włoszech i 
Niemczech, nie negacją, nie straszeniem 
nie defensywą, a frontowym z rozma­
chem prowadzonym atakiem. Z okopezy- 
ków haseł i. frazesów, biadolenia i na- 
l-zekania trzeba wyjść i twardym, moc­
nym krokiem ruszyć naprzód, do walki. 
Przebudowywując społecznie i gospo­
darczo Polskę na zasadach sprawiedli­
wości społecznej, koordynując wysiłek w 
sp:sób planowy' i konsekwentny w kie­
runku podniesienia stopy' życiowej, a 
w.ięc gospodarczej i kulturalnej robotni­
ka i chłopa polskiego, budiując własny­
mi siłami Polskę wielką i mccną — ze-

6 miliardów złotych 
ulokowanych w budownictwie w Polsce

Podawaliśmy wczoraj streszczenie prze­
mówienia wicepremiera Kwiatkowskiego w 
związku z ulgami podatkowymi przy inwe­
stycjach. Przytaczamy dzisiaj dosłownie 
dwa ciekawe fragmenty tego przemówienia. 
Ustawa ta poważnie wzmocni natężenie ko- 

Aiunktury w Polsce — stwierdził p. wicepre­
mier — paraliżując częściowo depresyjne 
wpływy idące już z zagranicy i stwarzać bę­
dzie przez kilka lat autonomicznie wzrastają­
ce tempo zatrudnienia.

Wiemy, że w okresie jednego pokolenia nie 
zmienimy caV<lowicie naszej struktury gospo­
darczej. W chemii znana jest t. zw. metoda 
„Impf-Verfahren“, metoda szczepu ośrodków 
krystalizacji. Takie nowe ośrodki krystaliza­
cji kultury przemysłowo-fabrycznej tworzymy 
obecnie od kilkunastu lat. Będą one miały na 
oku nic tylko umocnienie gospodarstwa od 
strony produlocjii, związanej z obraną Pań­
stwa, ale również będzie tu szło wedle wy­
tycznych, zawartych w ostatnim przemówie­
niu Pana' Prezydenta Rzeczypospolitej ó od­
ciążenie przeludnionej wsi, o wzrost natęże­
nia walki naszej z klęską społeczną bezrobo­
cia i w efekcie końcowym o unarodowienie i 
rozbudowę wszechstronną funkcji gospod.

Do realizacji tych celów musi stanąć cały 
naród i wszystkie warstwy społeczne. Musimy 
ł tego punktu widoma ustalić zasadę, że m-

ILOŚĆ KLIJENT0W; 1160,000
WKŁADYi RACHUNK3ft.O49.OOO.OOO ZŁ
OBR0T ROCZNY; 34 500.000.000 ZŁ

trzemy w proch kominternowskie agen­
tury.

Zwyciężyliśmy bolszewizm w roku 
1920 z bronią w ręku, zmusiliśmy wata­
hy czerwone do sromotnego odwrotu, do 
pi-zywarowan<ia na dłuższy czas. Zwycię­
żyliśmy nie tylko karabinem i armatą, 
ale ofiarnością, patriotyzmem ,i jednością 
Ofensywą bolszewicka na P-clskę, prowa­
dzona przez Kom intern jest w tej chwi­
li nie mniej silna, jak w roku 1920, choć 
innymi metodami prowadzona, ale przez 
to może nawet niebezpieczniejsza. Jej 
celem i zadaniem jest osłabienie ive-

Nie przeszkadzajcie, bo naród was usunie

Sejm zniósł ubój rytualny
Lekcja historii posła Dudzińskiego

Wśród dużego zainteresowania przystąpio­
no onegdaj późnym wieczorem na posiedze- 
riiu Sejmu do rozpatrywania wniosku p. Du­
dzińskiego o całkowite zniesienie uboju ry­
tualnego.

P. Dudziński przypomniał dzieje projektu 
p. Prystorowej, który wskutek sprzeciwu rzą­
du został zmieniony, a. obowiązująca obecnie 
ustawa była wynikiem kompromisu. Polegał

westycjc przemysłowe są co najmniej tak sa­
mo ważne, jak prodr,’wja“.

6 MILIARDÓW
Omawiając sprawę ulg budowlanych p. 

wicepremier stwierdza;
„Wskaźniki budowlane stwierdzają, że ku­

batury domów budowanych, . jeżeli za 100 
przyjmiemy rok 1952, wynosiły w r. 1934 — 
107, w r. 1935 — 143; w r. 1956 — 201. Wskaź­
niki liczby izb wynosiły w r. 1952 — 100, w 
r. 1934 — 100, w r. 1936 — 176. Przebudowa­
no od początku okresu 6 miliardów złotych 
w budyrki. Budowano jednak większe miesz­
kania. Wzrost mieszkań w r. 1956 w stosunku 
do roku 1932 wyniósł w oałej Polsce, w mie­
szkaniach jednoizbowych 58 proc., dwuizbo­
wych — 54 proc., trzyizbowych — 82 proc, 
cztero i więcej izbowych — 93 proc. W mia­
stach ponad 20 tysięcy mieszkaiiców wzrost 
ten wyniósł w mieszkaniach jednoizbowych 
107 proc., dwuizbowych 95 proc., trzyizbo­
wych 135 proc., cztero i więcej izbowych — 
145 proc. W Warszawie zaś w mieszkaniach 
jednoizbowych — 193 proc., dwuizbowych — 
578 proc., trzyizbowych — 495 proc., cztero 
i więcej izbowych — 912 proc."

Dlatego postanowiono poprzeć przede 
wszystkim budownictwo małych mieszkań.

wnętrzne Polski, jest skłócenie między 
sobą wszystkich stanów i warstw, jest 
utrudnianie nam na każdym polu i w 
każdym czasie w pracy nad zwiększe­
niem dobrobytu, nad likwidacją bezro­
bocia i nędzy.

Na ofensywę, odpowiadamy ofensywą. 
Na każdym odcinku życia państwowego 
i o każdej porze dinia i nocy. Nie wolno 
nam się ograniczać do krzykactwa i de- 
monstracj ii, nie wolno trwać w biernym 
wyczekiwaniu i lamentowaniu. Jednak 
prdejmując ofensywę przeciwko komu-

on na tym, że rynek mięsny podzielono na 
dwie części:

żydowską o uboju rytualnym i chrześci­
jańską o uboju mechanicznym.

W cyfrach absolutnych wyglądało by to w 
ten sposób, że na ogólną ilość około 9 miln. 
mieszkańców miast z uboju humanitarnego 
korzystać winno ok. 6 miln., z uboju rytual­
nego ok. 3 miln. Cel ten miał osiągnąć art. 5 
ustawy, który wprowadzał: 1) kontyngento­
wanie mięsa z uboju rytualnego, 2) obowią­
zek trybowania zadów tak, aby cała tusza, 
pochodząca z uboju rytualnego była konsu­
mowana przez ludność żydowską.

Realizacja art. 5 w praktyce wygląda tak, 
że sytuacja jest dziś gorsza, niż była przed-

Art. 5 daje żydom nowe możliwości zmo­
nopolizowania całego obrotu mięsem 

w swoim ręku.
Wiceminister rolnictwa p. Jaroszyńska prze­

mawiał przeciwko wnioskowi p. Dudzińskie­
go, powołując się ńa względy gospodarcze.

Posłowie żydowscy Rubinstein i Mincberg 
wystąpili z całym szeregiem lamentów- i fra­
zesów. Mówili o „hecy antyżydowskiej", o 
„męczeństwie żydów", o sadyzmie, o „wrogo­
ści która zaślepia", wołali z patosem „Krzycz 
Izraelu, niech ten krzyk słyszy cały kraj".

Trzeci żyd p. Sommerstein usiłował zwal­
czać projekt argumentami gospodarczymi.

Pos. Prystorowa przypomniała, że rząd pol­
ski wykazał najwyższą tolerancję i troskli­
wość o potrzeby ludności żydowskiej przy 
zmodyfikowaniu ustawy o uboju, oraz przy 
wprowadzaniu jej w życie. Natomiast żydzi 
zrobili wszystko,

aby rządowi zadanie utrudnić.
Omijano prawo, ośmieszano ustawę i jej twór­
ców, co drażniło ludność polską,

co w wyniku dało rozruchy w Brześciu, 
ofiary w ludziach i sprawy sądowe.

Najwyższy czas, aby ten stan rzeczy uporząd­
kować,

nizinowi, nie będą oszczędzani i ci, któ­
rzy reklamując się oficjalnie, jako wro­
gowie komunizmu z metodami siwego 
działania — są mimowolnymi sojuszni­
kami komunizmu. Jeżeli nie mogą pojąć 
iż walk,a z wrogiem wymaga karności i 
posłuszeństwa, będą musieli być tak-po­
traktowani, jak na to Zasługują.

Dzisiejsze zebranie w Sosnowcu —• 
pod hasłem „Budujemy wielkość Polski 
na nas samych*1 — jest zebraniem- in® 
ejującym ofensywę antykomunistyczną 
w Zagłębiu.

St. Ar.

„STRZELALIŚCIE DO NAS...“

Posłom żydowskim odpowiedział pos. Du 
dzińśki.

— Kiedy wchodzimy do rzeźni — mówił —> 
aby uporządkować rynek, wy głosicie, że pro­
wadzimy wojnę religijną. Dlaczego tego za­
rzutu nie stawiacie w innych krajach, tylk» 
w . Polsce podnosicie krzyk, bo czujecie sie 
zbyt pewni. Mówicie o nienawiści, bo wiecie, 
że nie ma nienawiści w sercu Polaka. WŁ* 
śnie dlatego osiedliliście się w tak wielkiej 
masie w Polsce i opanowaliście w gospodarce 
cały kraj. Ten piękny rycerski naród był przed 
miotem waszego wyzysku, a jak odwdzięczy- 
liść - się narodowi polskiemu?

Kiedy przyszła utrata niepodległości trzy­
maliście zawsze z naszym wrogiem.

Byliście germanizatorami w Poznańskim, 
rusyfikatoramj w b. zaborze rosyjskim i 
obrońcami regimu austriackiego w b. Ga 
licji. Strzelaliście do nas, do mnie osobi 

ście, strzelaliście w Wilnie.
Jest was 10 proc, w naszym kraju, a zabie­
racie 40 proc, dochodu społecznego. I kiedy 
przyszła mobilizacja dwóch, czy trzech dywi­
zyj z powodu wypadków litewskich, odraza 
cheieliście zrobić u nas krach giełdowy.

Taka jest wasza wartość dla narodu i pań­
stwa polskiego. I choć nie ma w nas niena­
wiści, musimy naprawić grzech naszych oj­
ców i odrobić to, coście zrobili pizez tyle wie 
ków. Musimy uzyskać wpływ na nasze życic 
gospodarcze. Chodzi nam o wyzbycie się wa­
szego monopolu gospodarczego, a nie o woj­
nę religijną. Jeżeli będziecie przeszkadzali, to 
naród polski usunie was ze swojej drogi.

Po wyczerpaniu listy mówców Sejm b. zna­
czną większością głosów uchwalił projekt p. 
Dudzińskiego w drugim i trzecim czytaniu.

Zapisz się na członka
P. M.
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Pierwszy patrol strzelecki
Ostatni numer „świata" poświęcony 

został armii polskiej. Wśród wielu inte- , 
rasujących artykułów i wspomnień. znale* 
źliśmy krótkie wspomnienie p. Piotra. Gó- , 
reckiego o pierwszym patrolu strzeleckim 
w Zagłębiu Dąbrowskim. Wspomnienie to 
drukujemy poniżej w całości.

Obywatel Filip, towarzysz ówczesny 
Piotra Góreckiego, dzisiaj dyrektora Pol­
skiego Radia — jest obecnie wyższym 
oficerem w armii.

W upalny dzień lipcowy. W Krakowie 
rcjno i gwarno.

'.^kawiarniach, na ulicach manifesta­
cja.

Ludność całą ogarnął zapał wojenny. 
Pierwsze powołanie zmobilizowanych, 

Mcanymi gromady zjawiają się na po­
sterunkach.

W komendzie „Strzelca", przy Siemi­
radzkiego ruch niebywały.

• Dyżurny przyjmuje meldunki.
. .Stawiłem sćęna wezwanie Piłsudskie­
go. Natychmiast udzielił mj audiencji.
• „Obywatelu, Pietrek.— Dziś jeszcze 
pierwszym pociągiem udacie się wraz z 
Andrzejem i Filipem do Zagłębia. Doje­
chać do Szczakowej, stamtąd wprost do 
Sosnowca. Przeprawić się przez Przem­
szę, albo przy Granicy, albo też przejść 
łprżez Jęzor. Oto są wasze legitymacje. 
Wy jesteście komendantem patrolu. Za­
danie Wasze: zbadać okolicę nadgrani­
czną. stosunki w Zagłębiu, nastrój, do­
nieść, jak daleko uciekli Moskale. Z 
meldunkiem do was wróci dziś jeszcze 
Andrzej. Wy z Filipem pozostaniecie w 
Zagłębiu aż do odwołania, utrzymując 
ze ińną ciągle łączność".

„Według rozkazu, ob. komendan­
cie".

■ Nadszedł Andrzej (Kaiztoiera Sawic­
ki )i Filip (robotnik z Zagłębia).

. W mig porozumieliśmy się. O 1-ej z 
minutami spotykamy się na dworcu, — 
ekspresem jediziemy do Szczakowej.

Serca głośno zakołatały.
. Ńie wiedzieliśmy, jeszcze o w>jnie, — 
nikt o.niej w Krakowie nie wiedział Nikt 
nie miał w-adomościo tern, co się dzieje 
na granicy, w Królestwie. Wiedziano je­
dynie, że most kolejowy, na Przemszy, 
pomiędzy Granicą a Szczakową został 
przez Moskali wysadzony w powietrze. 

•Myśmy mieli ścisłe dać wiadomości.
Dojechaliśmy do Szczakowej. Był to 

dzień 1 sierpnia. Torem kolejowym u- 
daliśmy. się w stronę granicy. Go kilka 
kroków zatrzymują nas posterunki żan­
darmerii, później nie umundurowanych, 
ucz uzbrojonych landszturmistów.

Legitymujemy się.

Żywy towar na zielonej granicy

Kraj, który żyje z przemytu ludzi i towarów
Maleńka republika górska, Andorra, poło­

żona w Fuenejach, „siedzi" na linii granicz­
nej, rozdzielającej Francję od. Hiszpanii. — 
Atcórra jest bardzo uboga, mieszkańcy jej 
od dawna trudnili się przemytem różnych to­
warów Z Francji do Hiszpanii i odwrotnie. 
Dzisiaj przemyt ten stał się jeszcze bardziej 
intensywny., ale zmienił się jego objekt: 

zamiast towarów — ludzie.
Z‘ początku, od wybuchu wojny domowej w 
Hiszpanii ,przemycano ludzi z Francji do Hi­
szpanii, obecnie kierują rię uciekinierzy z Hi­
szpanii. do Francji.

0 bym rodzaju przemytu wiedzą w Andorze 
wszyscy, wie o nim też komisarz francuski w 
Andorze i zarazem dowódca oddziału żandar­
mów francuskich, którzy utrzymują porządek 
w miniaturowej stolicy republiki górskiej.

Oto co mówj o tym przemycie sam komi­
sarz, kapitan Baulard, z którym korespondent 
„Paris Sott" przeprowadził wywiad.

„Ci ludzie, których widziałem iw górach?... 
— zagaja dziennikarz.
. — Sprawa ta nie wchodzi w zakres mojej 
misji oficjalnej — odpowiada kapitan — je­
stem tu z. moimi ludźmi po ■ to, aby pilnować 
porządku i czuwać nad bezpieczeństwem mie­
szkańców, którzy oddali się pod opieJOę Fran­
cji".

„Andorra jest biednym kraikiem górskim. 
•Ale leży nai samym siodle granicznym między 
Hiszpandą i Francją, a niedaleko przebiega

w Zagłębiu Dąbrowskim
Filip ana ołoołicę, prowadzi. Docho­

dzimy dio Przamiszy...
„Widać kominy w Zagłębiu, widać bu­
dynki granicy. Tędy bezpiecznie pój­

dziemy" — woła Filip.
Spotykamy wieśniaka: „Co tam sły­

chać? nie wiecie, co po drugięj strome?" 
„Ano, ponoś, uciieikły Moskale, psiaju- 
chy". Z ostrożnością przeprawiamy się 
przez Przemszę. Nie widać posterunków 
rosyjskich.

DochocUzimy do lasu.
Spotykamy robotników. „Moskali już 

nie ma?" „Nie". „Uctókli, Kozacy jedy­
nie mogą tu jeszcze grasować".

Idziemy dalej. Naitytkamy się na słu­
py graniczne, na budki posterunków®, 
żywego ducha nie ma. śmiało już kro­
czymy wzdłuż granicy. Ponownie prze­
chodzimy Przemszę, by ,po dokładnych 
oględzinach pasa nadgranicznego powró­
cić na terytorium Królestwa.

Na przełaj, przez las dochodzimy do

kopalni Niemce.
Robotnicy zaczepiają nas. ,3- z koro­

niami panowie się nie spotkali? Bo ich 
tu Niemcy szukają".

.^Niemcy?"
„Juścić, Nćemicy. W Sosnowcu pełno 

ich już wszędzie". Zdziwiliśmy się. Więc 
już rozpoczęta saę wojna niemiecko - ro­
syjska.

Dochodzimy do terytorium kolejowe­
go'. Gromadki, ludzi snują się z węzełka­
mi na plecach.

„Kto to?"
„Rezerwiści rosyjscy. Wrócili ich 

Niemcy z drogi".
W Sosnowcu dziwny nastrój: „Co bę­

dzie? Co będzie?" z ust do ust leei py­
tanie. Zamiast strażników — luidtóe cy­
wilni, bądź straż ogniciwa, z białymi o- 
pasfcami na fękawach, utrzymuje porzą­
dek.

Na dworcu kolejowym po raz pier­
wszy spotykamy się z wartą pruską.

„Otrzymałem o godz. 10-ej’

Jak odbyło się wręczenie ultimatum Litwie
W „Kurierze Czerwonym" ukazała się 

korespondencja z Tallina, z której przyta­
czamy ustępy, dotyczące wręczenia polskiej 
noty ultimatywnej przedstawicielowi rządu 
kowieńskiego.
Dnia 17-go marca, p. minister Prze­

smycki wręczył swemu litewskiemu kcie 
dze ultimatum Polski. Nota została zło 
żona osobiście przez naszego dyplomatę.

Limuzyna z polskim afzeiKieni zaje­
chała przed litewskie poselstwo na lel­
ka minut przed godz. 10-tą wieczorem 
(wedle naszego czasu przed 9-tą).

Jak mówią, p. minister Przesmycki 
wszedł do salonu poselstwa i stając wrę­
czył notę posłowi Litwy p. ministrowi 
Dojlilde. Ultimatum było napisane w ję 
zyku polskim i francuskim.

Czy dwaj posłowie znali się już da­
wniej ? Tak.

Na placówkach zagranicznych panuje 
zwyczaj, że posłowie litewscy i polscy 
;po akredytowaniu się składają sobie o- 
ficjaine wizyty. Czyni się to po to, aby 
podczas ewentualnych spotkań na neu­
tralnym gruncie nie wynikały dla obu 
stron niejasne sytuacje. Tak się stało 
swego czasu i w Tallinie, gdy p. min. 
Przesmycki przed trzema laty objął tę 
placówkę. Po oficjalnych wizytach dal­

sze stosunki towarzyskie • nie były p i 
trzymywane.

WRĘCZENIE ULTIMATUM
Wróćmy jednak do salonu recepcyj­

nego w poselstwie litewskim. Jest go­
dzina 22. Min. Dojlide dwukrotnie prze 
czytał notę w języku francuski. Na­
stępnie zaznajomił się z tekstem pol­
skim. Nie krył petem w rozmowach, że 
był bardzo poruszony, starał się jednak 
nie dać tego poznać po sobie, tak jak 
na dyplomatę przystało.

Gdy już pos. Dojlide zaznajomił się z 
treścią noty, miał się odezwać minister 
Polski:

— „Jestem człowiekiem śmiertelnym. 
Byłbym niezmiernie wdzięczny panu mi 
nistrowi za pokwitowanie odbioru".

Pcseł litewski napisał na kopercie po 
francusku: „Otrzymałem o godzinie 
10 ej“, zapomniał jednak dodać „wie 
czarem". Było to niesłychanie ważne 
ze względu na ściśle określony 48-go- 
dziomy termin, w którym miała nastąpić 
odpowiedź.

Słowo „soir" (wieczorem) zostało do­
pisane dopiero później.

Obaj posS.wiie zamienili killka zdań 
kurtuazyjnych:

żołnierz w pikełhaubie wywofcjje sen­
sację- Dzierżaków chmara ł dużo publicz­
ności przypatruje się przybyszowi.

Na mieście widać ogłoszenie policmaj­
stra w. rosyjskim języku:

„nie wolno urządzać zbiegowisk, 
manifestacji etc..."

Mieszkańcy Sosnowca ze strachem o- 
glądają się poeta siebie.

Skomunikowaliśmy się z ludźmi.; za­
sięgnęliśmy języka. Tegoż wieczora po­
szedł do Krakowa Amdirzej z meldun­
kiem.

Myśmy z Filipem pozostali.
Rozpoczęła się wędrówka po wszyst­

kich miejscowościach Zagłębia, .-zapo­
czątkowana robota wywiadowczo-agi- 
tacyjma wydała plon już w pierwszym 
zaczęciu wojny.

Solidarnie połączyły się zaglębiowskie 
organizacje Strzeleckie z Drużyniaicki- 
>md. Z pieśnią na ustach poszła młodzież 
zasilić oddziały Strzelców Piłsudskiego.

— Panie ministrze, pewnie w związ­
ku z notą każda chwila jest dla pana 
droga — miał odezwać się min. Prze­
smycki. — Pan pozwoli, że go pozosta­
wię samego".

Poseł litewski- zestaje sam z dokumen 
tami.

ODPOWIEDŹ LITWY
A teraz w jaki sposób odbyło się do­

ręczenie odpowiedzi rządu litewskiego.
. Odpowiedź ta miała być doręczona naj 

później w sebotę wieczorem posłowi pol­
skiemu w Tallinie. Już od rana w pa­
łacyku poselstwa Rzpliitej, położonym w 
starej dzielnicy Toombea, przy ul. Kohta 
panował nastrój żywego zainteresowa­
nia. Lada chwila oczekiwano litewskiej 
noty, a tymczasem z Rygi napływały 
coraz fantastyczniejsze plotki. Mówio 
mo/że jeden z generałów litewskich po­
leciał samolotem do Moskwy, że.-Fran­
cja, Sowiety aalecaiją grać na ziwłokę, że 
mobilizacja w Moskwie jest już rozpo­
częta itp.

Godz. 11.15 rano. W poselstwie za­
dźwięczał telefon. . -

To p:seł litewski zapowiedział swą. wi­
zytę za chwilę. Rozmowa odbywała się 
w języku francuskim. Pos. Dojlide za­
komunikował,

że odpowiedź rządu litewskiego jest 
pozytywna.

Zanim więc zdążył przybyć do gmachu 
poselstwa Rzplitej, można już było za? 
wiadomić Warszawę. •

Ale świat caiły dowiedział się ó zgodzie 
Kowna na warunki postawiane przez Pol 
skę

zanim jeszcze nastąpiło oficjalne 
doręczenie noty.

DZIENNIKARZE WIEDZIELI 
PIERWSI

I stało się to tak:
Dziennikarze spodziewali się, że dnia 

19 marca o każdej godzinie może nastą­
pić wręczenie noty z odpowiedzią i już 
od rana dyżurowali przed litewskim 'po­
selstwem. Gdy pos. Dojlide opuścili swe 
apartamenty, zaatak.iwali. go natych­
miast.

— Odpowiedź jest pozytywna — o- 
świadeżył poseł litewski. Rozpoczął się 
gorączkowy wyścig dziennikarski. Do­
niosła wiadomość w oka mgnieniu po­
płynęła w świat po drucie telefonicznym 
i podobno prędzej dotarła do Warszawy 
z ust dziennikarzy, nim poselstwo p:ilskie 
zdołało powiadomić Mini-terstwo Spraw 
Zagranicznych. Nasza placówka bowem 
czekała przez 20 minut na terminowe 
połączenie telefoniczne z Warszawą.

.0 godz. 11.40 pos. litewski przestąpił 
próg pałacyku przy ul. Kohta. Przy­
szedł piechotą. Podobno obawiał się, że 
■przyjazd samochJcdu uczyniłby zbyt wie 
lę hałasu i zwróciłby uwagę dziennikarzy 

Ale jak się .właśnie okazało, ten śro­
dek . ostrożności nie pomógł Otrzymać

zorganizowanego przemysłu . przemytniczego ?
— „Prawie. Taryfa jest ta sama, co przy 

przemycie towarów. Waży pan 70 kało, przy­
puśćmy, tak? Przeprowadzenie przez granicę 
będzie kosztowało po 4 franki. za kilo, • czyli 
2b0 franków! Ceny są stałe i jednakowe. Chy­
ba że chodzi o zbiegów, których sytuacja ma­
jątkowa i społeczna jest taka, iż cena wzra­
sta do kilku tysięcy".

„Koszty tej imprezy nie są tak wśelkie w 
porównaniu z ryzykiem!, jakie wzięliby na sie­
bie uciekinierzy, gdyby przemytnicy nie przy­
szli im z pomocą. Przykład? Oto pewnej no­
cy, przy 15-sbopniow.ym mrozie posuwała się 
grupa* 1 w górach, przez przesmyk. Oś, ku gra­
nicy. śnieg nie pozwalał odróżnić dobrze słu­
pów i znaków granicznych. Sądząc, że .znaj­
dują się na terytorium Andorry, uciekinierzy 
zatrzymali się, aby odpocząć, wykurzyć fajki 
i pogrzać się przy rozpalonym ognisku.

linia kolejowa magistrali Tuluza — Perpig- 
nan. Zarobki tu są żadne, ale mieszkańcy stwo 
rzjili sobie od lat niewyczerpane źródło docho­
dów — przemyt".

„Każdy ma prawo sprowadzić sobie bez cla 
każdy rodzaj towarów. Nikt nie odmówi sobie 
tej przyjemności. Piekarz np. sprowadza kil­
ka tysięcy sztuk żyletek, stolarz dwie tony 
pieprzu, fryzjer paręset kilo kamieni do za­
palniczek... To żaden sekret — wszyscy o tym 
wiedzą".

„Od czaisu wojny w Hiszpanii nowy rodzaj 
towaru wszedł w grę;

życie ludzikie.
I to po cenie tej samej, oo przedtem ża prze­
myt pieprzu czy żyletek. Z początku przemy­
cano ludzi z Francji do Hiszpanii białej i 
czerwonej. Dzisiaj — co innego. Co dzień wy­
cieńczeni, wyczerpana uchodźcy, uciekinierzy 
przekraczają granicę od Strony Hiszpanii i od- 
dsją się w ręce naszych posterunków. Di do- 
stają pożywienie, opatrunki, sprawdza się ich 
dokumenty i zostawia się im 48 godzin czasu 
do opuszczenia kraju. To wszystko eo może­
my dla nich zrobić".

„Teraz dopiero zaczynają działać organiza­
cje przemytnicze. W nocy tworzą się grupy, 

które pad wodzą przewodirrlów podejmu­
ją ciężką i niebezpieczną przeprawę przez 
gółtakSe przesmyki i przełęcze w stronę 

granicy francuskiej".
— Więc mamy ta coś w jawnego

Straż pograniczna zauważyła odblask ognia 
i rozpoczęła strzelaninę w tym kierunku. Je­
den ae zbiegów padł trupem. Dwaj ukryli się 
w rozpadlinie skalnej. Sześciu poddało się, na­
zajutrz rozstrzelano ich. Ci, którzy ukryli się, 
opowiadali potem lekarzowi, który musiał 
amputować im odmrożone nogi, jak to się 
Stało, że dostali się pod obstrzał straży hisz­
pańskiej. ' ,

I to się stało tylko dlatego, że próbowali 
obejść się bez pomocy przemytników i prze­
dostać się na zjęmifi francuską za danno".
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Zagłębie i morze

0 ludziach, których urzekło morze
i sprawy morskie

W Izbie przemysłowo - haaidkiwej w 
Sosnowcu odbywa się dzisiaj zjazd dele­
gatów Obwodu Ligi morskiej i kolonial­
nej Zagłębia Dąbrowskiego.

Jest to pewnego rodzaju zgromadze­
nie zapaleńców, którym słona woda i 
wiatr od morza bardziej uderzyły do 
gtowy, niż najprzedniejszy węgrzyn. 
Zmam tych ludzi w większości i wiem, że 
na czele ze swoim prezesem dr Karolem 
Kucharskim, gotowi? są zawsze, 
nawet zbudzeni ze snu nad ranem dy­
skutować i stawać mężnie w obronie u- 

miłowanej idei Polski morskiej.
Ich to zgodnej współpracy, ich „zjed­

noczeniu narodowemu  “ wokół spraw 
morza, zawdzięczać należy, iż Zagłębie 
Dąbrowskie sltato się beniaminkiem O- 
fcręgu Radomsko - Kieleckiego Ligi 
morskiej i kolonialnej. „Beniaiminkiem"" 
zresztą hafdzo pożytecznym, wnoszącym 
swój świadomy i duży wkład ideowej 
pracy...

• Nie będę przytaczał cyfr. Cyfry gę­
sto padać będą na zebraniu, będą one 
ilustracją dorobku rocznego Obwodu 
zagłębiowskiego, zajmującego dziś i 
wcale
poczesne miejsce w hierarchii organiza­

cyjnej Ligi morskiej i kolonialnej.
Obwód Ligi marskiej ii kolonialnej Za- i 

głębia Dąbrowskiego ima wielkie żarnie- : 
rżenia. Ma ambicję być przede wszyst- '■ 
kim pierwszym Obwodem w Polsce i 
wierzę, znając tych ludzi, że prymat ten ' 
zdobędzie. Tego miu życzyć należy z ca- 1 
lego serca.

sam gorączkowy pośpiech.
W stoczni wojennej odnalazłem kilku 
ślusarzy i hutników, którzy czują się 
już w Gdyni, jak na rodznmnej ziemi:....

— Ja to, proszę pana, jak popatrzę na 
ten węgiel w wagonach, to tak mi sic 
zdaje, jak bym tam był na Niwce.

Ałe innymi oczami patrzy już ten ślu­
sarz na Polskę. Tu widzi jej rosnącą po­
tęgę, tu widia: kolosalne znaczenie morza 
w życiu gospodarczym Rzeczypospolitej 
i gdym go spytał, czy ehciaiflby wrócić 
db Zagłębia, ogarnął szerokim spojrze­
niem cały tętn !®s masztów, zgrzytają­
cych żórawi i kranowi, popatrzał na weł- 
'ftaipdn i jwdm n «g-
żcne fale morskie i odrzekł:

— Nie, nie wrócił bym. Jakoś tak coś 
bardzo przywykłem"...

Inaczej nie umiał tego wyrazić. Wie­
działem jednak co go tu trzyma. Szero­
kie horyzonty polskich możliwości, po­
wiew dalekich szlaków, znaczony krót­
kim basowym rykiem syren statków od­
bywających swój nieustanny kurs. 
Urzekło go morze i pasja pracy w porcie, 
której żadne przykłady zagraniczne nie 

są w stanie sprawiedliwie określić.

s .. ♦

„Młodzieńcze serca i umysły — Gdań­
skowi"!

Pod takim zawołaniem, brzmiącym 
jak hasto bojowe ukazała się w sprzeda­
ży jednodniówka,
wydana staraniem Zjednoczenia kół 
szkolnych Ligi morskiej i kolonialnej 

w Sosnowcu.
W starannie wydanej publikacji znala­
zły się streszczenia prac młodzieży nade­
słane na konkurs Obwodu L. M. i K.

Interesujące są niezmiernie opinie 
młodzieży o stprawie gdańskiej.

Gdańsk jest Polski i pozostać musi 
przy Polsce — 

oto przeważnie dominująca nuta w wy­
powiedziach młodzieży. W jednodniówce 
są prace zasługujące na wydanie ich w 
oddzielnych broszurach, napisane z du­
żą znajomością przedmiotu i literatury. 
Z jednodniówką zapoznać się musi nade 
wszystko starsze społeczeństwo.

Jakże często nie wierny jakie myśli i 
prądy nurtują młodzież, zapładniają jej 
umysły, do czego tęskna i o czym marzy... 
Z jednym wyda je się być zgodna — 
ż żywiołem morskim, który ma dla niej 
siłę absorbującą i posmak dalekiej ta­

jemnicy i nęcącej przygody...
Dochód netto ze sprzedaży jedno­

dniówki przeznaczony jest: 5 proc, na 
FON (ścigacze), 25 proc, na Polską Ma­
cierz Szkolną w Gdańsku i 25 proc, na 
Bratnią Pomoc Studentów — Polaków 
Politechniki Gdańskiej. .w . .. ,

W pierwszych dniach napiętych sto­
sunków między Polską i Litwą zaszedł 
fakt, który wywołał duże wrażenie, nie 
został wszakże odpowiednio oceniony 
przez społeczeństwo i opinię publiczną- 
Według depesz nadeszłych z Rygi — flo­
ta wojenna odpłynąć miała z Gdyni w 
kierunku Kłajpedy. Gdyby tak było — 
byłaby to pierwsza manifestacja naszej 
marynarki wojennej na wodach Bałtyku

W danym wypadku flota wojenna de­
monstrowała jeno polityczne żądania 
nisto, hjAfyjn ohry&gńw
niw dyspozycyjnych pozostających w rę-

HISTORIA PODAJE:
1454 Przysięga wierności Stanów Pruskich Ka 

zimierzowi Jagiellończykowi w Toruniu.
1775 Ustanowienie Rady Nieustającej.
1809 Walki Legionów pod Ceudad Real w 

Hiszpanii.
1961 Wielopolski naczelnikiem Rządu Cywilr.. 
PRZYSŁOWIA:

Suchy marzec, maj niechłodny, 
Kwiecień mokry, rok nieglodny.

ZŁOTE MYŚLI
Największa siła spoczywa w pokorze, bo py­

cha jest zawsze słabą. Św. Augustyn.

Rozliczne są związki Zagłębia Dąbrów 
skiego z morzem: przede wszystkim wę­
giel. On to sprawił, że Zagłębie więcej 
wie o morzu i morzem s:ę interesuje, niż 
inne dzielnice kraju. W czasie swoich 
w ędrówdk po Gdyni i wybrzeżu spotyka­
łem niejednokrotnie ludzi z Zagłębia, 
którzy za pracą wywędrowałi na wy­
brzeże lub zamieszkali na stałe w parcie 
gdyńskim. i —•

Ten sam rytm wytężonej pracy, ten

KALENDARZ DNIA

27
Marzec

Niedziela
Jana Damasc., Lydii
Słowiański; Swiętoboja
Słońca wsch. 5.24, zach. 180
Księżyca wsch 3.14, zach 15.17

NATYCHMIAST TABLETKĄ

aspirin

Kina w Sosnowcu grają dziś
ZAGŁĘBIE: „Ostatnia noc skazańca"'. 
EDEN: jPo wielkiej wojnie".
PATRIA: „Ubóstwiana".

-------oOo-------
X ZE ZWIĄZKU PAŃ DOMU W SOS­
NOWCU. We wtorek, t. j. 29 bm. o 
godz. 16 w lokalu Związku odbędzie się 
zebranie zarządu.

kaeh Naczelnego Wodza.
Rosnąca potęga Polski na morzu — 

radować musi wszystkich. Jesteśmy jed­
nak wciąż na szarym końcu. Tonażem 
okrętów przewyższamy zaledwie Finlan­
dię i Estonię, choć mamy jednosibWs jaik 
stawdacz min „Gryf"", będące na Bałty­
ku największymi w swej klasie.
Niemcy rozporządzają dziś już 420.000 

ton, w tym mają 14 krążowników.
Dozbre jetnie Polski na morzu — stać 

filię musi naczelnym hasłem idących dni. 
Musimy mieć sńlną marynarkę wojenną, 
odpowiadającą w pełni naszym potrze­
bom i czekającym ją zadaniom na Bał­
tyku.

Manewr Kłajpedzki —
w miniaturowym przekroju ukazał 
Polsce nieznane jeszcze a ważkie 

zadania floty wojennej.
W razie potrzeby musimy umieć i 

mieć czym obronić nasze prawo do po­
siadania i władania morzem...

Najlepszą, najpewniejszą rękojmią — 
to wielka, sprawna marynarka wojenna. 
Aby gł;s Polski n-a Bałtyku — był gło­
sem równego w grze partnera — musi­
my mieć 150.000 ton eflerętów. A mamy 
dziś 16.000 ton...

Różnica zbyt jaskrawa, aby nie wy­
wołała refleksji.

I musimy tę różnicę zmniejszyć...
LUCJAN HORSKI

« ZflGŁĘBifl
Walne zebranie

STÓW. WŁAŚCICIELI
NIERUCHOMOŚCI M. SOSNOWCA
Zarząd Chrześcijańskiego Stowarzy­

szenia Właścicieli Ń:emch:mości'm. So­
snowca podaje do wiadomości swoich 
członków, że w Domu Katolickimi przy 
ul. Prezydenta Mościckiego odbędzie s:ę 
Walne Zebranie członków Stowarzysze­
nia w niedzielę, dnii,a 10 kwietnia br., o 
godzinie 14-ej w pierwszym terminie lub 
o godzinie 15-ej w drugim terminie bez 
względu na ilość przybyłych członków.

Porządek obrad następujący: 1. Zaga­
jenie, 2. Wybór Przewodniczącego Wal­
nego Zebrania, 3. Odczytanie protokółu 
z ostatniego Walnego Zebrania, 4. Spra­
wozdanie Zarządu, 5. Sprawozdanie 
Kasowe, 6. Odczytanie protokółu Komi­
sji Rewizyjnej, 7. Dyskusja nad spra­
wozdaniami i uchwalenie absolutorium 
Zarządowi, 8. Uchwalenie budżetu, 9. 
Uzupełniające wybory Władz Stowarzy­
szenia, 10. Referat p. Mecenasa Płodow- 
sk ego, 11. Wolne wnioski.

Na salę obrad będą mieli wstęp człon­
kowie, posiadający karty wstępu. 
1334 Zarząd. »
X OGNISKO HARCERSKIE. Dnia 3 
kwietnia w szkole powszechnej nr 19 w 
Sosnowcu przy ul. Nowej, odbędzie gę 
ognisko harcerskie o godz. 17, na którym 
zastęp „Pszczółek"* otrzyma lilijki. Na 
program złożą się występy 4 drużyny 
męskiej i zastępu „Pszczółek"". Organi­
zatorzy imprezy proszą o przybycie ro- _ 
diziców " osób za feterescwanych harcer- § 
stwem.

M

Rekolekcje parafialne
W SOSNOWCU

Dzisiaj rozpoczynają się w kościele para­
fialnym WNMP w Sosnowcu rekolekcje.

Porządek rekolekcyj jest następujący:
Niedziela dnia 27 bm. godz. 6 prymaria, 

wystawienie Najśw. Sakramentu — rozpoczę­
cie 40-gcdainnego nabożeństwa, godz. 8 msza 
św. z nauką; gedz. 9.50 msza św. z nauką dla 
szkól; godz. 11 euma z kazaniem; g. 12.50 
msza św.; godz. 17 Gorzkie Żale i n:uka wstęp 
na rekolekcyjna dla wszystkich; godz. 16,30 
adoracja Najśw. Sakramentu przez dzieci Knu 
cjaty Eucharystycznej; godz. 18.30 w Dormz 
Katolickim wilka stanowa dla wszystkich 
mężczyzn; godz. 19.30 schowanie Najśw. Sa­
kramentu; godz. 20 nauka stanowa dla wszy- 
■tkich młodzieńców.

Poniedziałek dnia 28 bm. godz. 6 prymaria 
wystawienie Najśw. Sakramentu—40 godz. na­
bożeństwa; godz. 7, 8, 9 msze św.; godz. 10 
suma i nauka o Najśw. Sakramencie; godz. 16 
Droga Krzyżowa; g. 16,50 w Domu K-.a!ac- 
kim nauka stanowa dis- wszystkich w parafii 
kobiet; g. 17,50 adoracja Najśw. Sakramentu 
przez wszystkie matki; g. 18,30 Gorzkie Żale 
i nauka rekolekcyjna dla wszystkich; g. 10.50 
schowanie Najśw. Sakramentu.

Wtorek dnia' 29 bm. g. 6 prymaria wysta­
wienie Najśw. Sakramentu—40 godz. nabo­
żeństwa!; g. 7, 8, 9 msze św.; godz. 10 sunna 
i nauka o Najśw. Sakramencie; godz. 16,30 
Droga Krzyżowa; g. 17 adoracja Najśw. Sa­
kramentu przez wszystką z parafii młodzież 
żeńską; g. 18 Gorzkie Żale; g. 18,30 nauka re­
kolekcyjna dla wszystkich; g. 19,30 schowanie 
Najśw. Sakramentu; g. 20 w Domu Katolic­
kim nauka strnowa dla wszystkich panien.

środa dnia 50 bm. g. 6, 7, 8, 9 msze św.; g. 
16 spowiedź dla wszystkich (będą spowiadali 
księża z sąsiednich parafii); g. 18 Gorżkie 
żale; g. 18,30 ostatnia nauka- rekolekcyjna.

Czwartek dnia 51 bm. godz. 9 uroczyste 
msze św., wspólna Komunia śiw. i nauka.

Tegoroczne rekolekcje prowadzić będzie ks. 
prałat Marchewka z Jędrzejowa, dawny wika­
riusz parafii Wniebowzięcia Najw. M. Panny.

Od dnia 51 marca do 3 kwietnia odbędą się 
w wielkiej sali Domu Katolickiego rekolek­
cje dla pań i panów z inteligencji. Początek 
rekolekcyj w czwartek dnia 31 bm. dla piań o 
godz. 17, a dla Panów o godz. 20. Rekolekcje 
prowadzić będzie ks. profesior dr Kasprzak.

Opatentowane skrzynki pocztowe 
HERMES dla doręczania mieszkań­
com korespondencji pocztowej

za gotówkę i na raty

MERKURY
Biuro Techn. Handlowe
Wyłączna reprezentacja na 
Woj. Kieleckie
SOSNOWIEC, ul.Pierackiego 4 

tel. 610-53
Wystrzegać się nieudolnych 
1357 naśladownictw.

X ODZNACZENIE. P. Marian Urbań­
czyk z Dąbrowy Górniczej został od­
znaczony medalem Niepodległości. Wy­
mieniony jest trzecim z kolei odznaczo­
nym synem p. Piotra Urbańczyka, gdyż 
dotychczas zostali już odznaczeni dwaj 
jego synowie: ś. p. Anton? krzyżem Nie­
podległości i Czesław medalem Niepo­
dległości.

H e 
i

KARBOLINEUMj
SADOWNICZE D. K. M. | 

Nawozy sztuczne i opryski- ■ 
wacze do drzew

po cenach zniżonych
1094 POLECA

Z. JACKOWSKI
SKŁAD APTECZNY 
Dąbrowa Górnicza 

ul. 2-go Maja 6. Tel. 68-262 
iBaBBaanMaBkiiM >>«c^naasHsai



„KURIER ZACHODNI"' niedziela, 27 19S8 roku

jez tiudu przygotować można smaczne zupy z
MAGGF kostek zupnych

Przed robotami wiosennymi w Sosnowcu

ZW szjKace kościół i otanie świątyni
budy i rudery

Zarząd miejski w Sosnowcu w planie robót, 
przewidzianych w b. roku położył 

szczególny nacisk na roboty drogowe 
i na ten cel po dłuższych staraniach zarządu 
miejskiego -.Funduszu Pracy przeznaczył z do­
tacji 720 tys. zł, przewidzianej początkowo na 
regulację Przemszy,-320 tys. zł.

Plan robót drogowych został już opracowa­
ny (podawaliśmy go przed tygodniem) i w 
tych dniach przystąpiono już do niektórych 
prac.

M. in. przewidziane jest w b. sezonie wy­
łożenie jezdni ulicy Prez. Mościckiego klin­
kierem, przy czym na pierwszym planie znaj­
duje się odcinek od ulicy Modrzejowskiej do 
Sienkiewicza,- a na dalszym od. lasku Tow. 
gimn. Sokół do dworca Południowego.

W związku z przebudową jezdni ul. Prez. 
Mościckiego staje się znów aktualną, nieje­
dnokrotnie już poruszana

sprawa zniesienia znajdujących się na- 
wprost kościoła ruder, w których mieszczą 
aię sklepy, stojących po obu stronach pla­

cu przed Domem Katolickim.
Walące się rudery nie dość że szpecą wy­

gląd ulicy i zasłaniają widok Domu Katolic­
kiego, ale co najważniejsze

zagrażają bezpieczeństwu publicznemu.
Jak wiadomo, jezdnia przed kościołem oraz 

chodniki, zwłaszcza obok wspomnianych ru­
der, śą stosunkowo wąskie. Ruch pieszy na­
tomiast, na tym odcinku, zwłaszcza w nie­
dzielę, lub iw dnie uroczystych świąt kościel­
nych czy narodowych jest bardzo duży,-to też 
o wypadek nie trudno, tym bardziej że przed 
kościołem znajduje się mijanka tramwajowa, 
na której tramwaje mijają się co kilkanaście

lub wozu unosi się całymi tumanami, zasypu­
jąc oczy przechodniom, oraz wdzierając się

A przecież przy tej ulicy znajduje się la­
sek, jedyna bodajże oaza zieleni w śródmie­
ściu, dalej zaś szkoła powszechna, do której 
w ciągu całego dnia uczęszczają setki dzieci.

Dzieci szkolne oraz przebywające w lasku 
muszą oddychać przesyconym kurzem powie­
trzem, co jest nadzwyczaj szkodliwe dla mło­
dych płuc.

To też nie należało by odkładać robót przy 
zabrukowaniu tego odcinka jezdni kłinkie

rem, co jest przewidziane w planie tegorocz­
nych robót, do jesieni, lecz wykonać je jak 
najwcześniej.

Przez rychłe doprowadzenie do porządku 
jezdni ul. Mościckiego usunięto by siedlisko 
kurzu, -zatruwające i zanieczyszczające po­
wietrze w-bardzo dużym promieniu.

Zagadnieniu walki z kurzem miasto powin­
no poświęcić w ogóle więcej uwagi. W pier­
wszym rzędzie ulice, którymi odbywa się 
większy ruch nie powinny być brukowane ka­
mieniem wapiennym, a wszystkie inne po­
winny być częściej skraplane, (s).

najmodniejsze desenie 
i kolory 
największy wybór

Sergiusz Benoni
W KATOWICACH

W pcmafelatek, dn. 23 bm. o godzinie 
8.15 w. w teatrze im. Wyspiańskiego od­
będzie się koncert basa-barytonai, arty­
sty scen operowych Europy i Ameryki 
Sergiusza Benrniego.

Cala prasa zagrani czna podkreśla, że 
na koncertach Benoniego entuzjazm pu- 
błitezmości bywa tak spontaniczny, tak 
mocny, jaki bywa tylko wówczas, kiedy 
objawia się .talent pierwszorzędny, o po­
tężnej władzy sugestywnej, o szczerym 
polocie natchnienia. Głos piękny, szero­
ki, zdolny do przejmujących akcentów 
dramatycznych, a jednocześnie w mo­
mentach lirycznych, wzruszający tkliwą 
miękkością wyrazu, słodyczą i niebywa­
łą subtelnośoią frazowania. Nie ma w 
tym frazowaniu ani kszty nieszczerej 
pozy, jest ono proste, bezpośrednie i w 
tej właśnie pristocie i szczerości kryją 
się zapowiedzi wielkości śpiewaka!

■ Nie wiele mamy dziś artystów tego za* 
sięgu talentu, tak świetnie. łączących 
werwę sceniczną, patos ekspresji oparo­
wej z subtelnością frazowania muzyki 
estradowej.

Przyjazd tego znakomitego śpiewaka 
wywołuje zrozumiałe wielkie zaintereso­
wanie pośród wielbicieli prawdziwego 
włoskiego „vel - canto", reprezentantem 
którego jest Sergiusz Benicni.

Przy fortepianie dr Bogdan Zins.
Bilety do nabycia w kasie teatru im. 

Wyspiańskiego.

| NA PŁASZCZE, KOMPLETY, KOSTIUMY i SUKNIE l JEDWABIE DESENIOWE i GŁADKIE 
| ostatnie nowość. „BŁAWAT POLSKI" 
» SOSNOWIEC, WARSZAWSKA 1 i 3-GO MAJA 14. — Tel. 61-572

Na święta!

3000

minut..
Wydział drogowo-budowlany Magistratu so­

snowieckiego przy regulacji ulicy Prez. Mo- 
śeicldego powinien wziąć te względy pod u- 
wagę i walące się rudery usunąć, czym zy­
skał by sobie niewątpliwie uznanie wszyst­
kich mieszkańców- Sosnowca.

Pb usunięciu ruder zyskano by obszerny 
plac przed Domem Katolickim, gdzie mogl.S 
by się zbierać organizacje i. stowarzyszenia, 
przybywające do kościoła na nabożeństwo.

Dzięki staraniom prezydenta miasta 
p. Kaczk.wskiego Sosnowiec otrzyma w 
b. roku z Ministerstwa komunikacji 
3000 ton kostki bazaltowej.

Kostka ta użyta będzie na zabudowa­
nie drogi z Sosnowca do Czeladzi, będą­

ton kostki bazaltowej
Sosnowiec z Min. Komunikacji

cej przedłużeniem ulicy Rudnej.
Rcboty przy budowie tej drogi rozło­

żone będą na okres dwóch lat.
Koszt budowy drogi wyniesie około 

300 tysięcy zł.

WOD.A' GORZKA M O R S Z Y N S K A i sól krystaliczna lub prosz­
kowana’— znakomite środki w nawykowym zaparciu stolca, żądać w aptekach i składach apt.

KAPELUSZE męskie
PŁASZCZE męskie

wiosenne i letnie

BIELIZNA
damska i dziecinna

KOSZULE męskie
sportowe i dzienne

KRAWATY, SZALE, 
RĘKAWICZKI i t. p.

Obwód sosnowiecki przoduje
w ofiarności na budowę szkół powszechn.

Pisząc o ulicy Prez. Mościckiego poświęcić 
iialeźy również kilką słów odcinkowi tejże u- 
licy od ląsku w kierunku dworęa kolejowego.

Przed dwoma laty wyłożono odcinek jezd­
ni od ulicy Sienkiewicza do lasku klinkierem, 
w ub. roku zaś przedłużenie jej do-przejazdu 
kolejowego wysypano ■ tłuczonym wapieniem i 
walcowano;

Od kilku dni, od ustalenia - się pogody od­
cinek ten pokryty jest kilkucentymetrowej 
grubości warstwą kurzu, który przy lada 
podmuchu wiatru lub po- przejechaniu auta

SKLEP SPOŻYWCZY
ANNA KUCHARSKA

SOSNOWIEC, UL. WARSZAWSKA 1
poleca w sprzedaży detalicznej wszyst­
kie t>owany Hurtowni Chrzęść. Tow.
Dobroczynności w Sosnowcu — jak:
TYTONIE, CUKIER, MĄKI NAJWYŻ­
SZYCH GATUNKÓW, WYBOROWA 
KAWĘ, HERBATĘ, a nadto WĘDLI­
NY ŻYWIECKIE, MASŁO, CHLEB 

BUŁKI itp. 1193
Ceny niskie — Solidna obsługa.

WcŚfcaj odbyto się w Sosnciwcu w 
szkodę" pówsź; nr. 6 (Wawel) przy licz­
nym udźłale obecnych zwyczajne ogólne 
zebranie Komitetu obwodowego Towa­
rzystwa popierania budowy publicznych 
szkól hnych.

Zebranie zagai prezes Komitetu dyr. 
Laubifc^ poczym na przewodniczącego 
poproszono prezydenta Kaczkowskiego. 
W prezydium zasiadł dyr. Laubitz i insp. 
Luchowiec, sekretarzował kier. Giemzer.

Szczegółowe sprawozdanie z działalno­
ści obwodu złożył dyr. Laubitz, finanso­
we zaś insp. Luchow.iec.

Ze sprawozdania wynika, że obwód 
sosnowiecki wykazuje wielką żywotność 
a w okresie Tygodnia zbtorki na budo­
wę szkóił powszechnych osiągnął najlep­
sze wyniki w okręgu krakowskim.

Po wysłuchaniu sprawozdań j dysku­

sji udzielono zarządowi absolutorium i 
podziękowano oklaskami za wydatną i 
ofiarną pracę.

Przez aklamację wybrano zarząd w 
dotychczasowym składzie i powiększono 
go cid sześciu osób, przez wybór wójta 
Ifniólczyka z Grodźca.

W skład narządu obwodu wchodzą pp,: 
dyr. Laubitz, insp. Luchowiec, ks. dzie­
kan Gola, kier. Zebrowski, kier. Miller 
i wójt Imiojczyk.

DO NAJMILSZYCH CHWIL

SOSNOWIEC, 3 MAJA 8.
Największy wybór! Ceny niskie)

Delegacja przem. węgłów.
NA KONFERENCJI W BRUKSELI
Wczoraj wyjechała z Katów, jc do Bruk 

seli delegacja -prziemystowców węglo­
wych w cisobach dyr. dyr.: Ciszewskie­
go, Goldego, Kramszityka, Michaela, Ol­
szewskiego, Korzona, Rosego, Zdanow­
skiego, Dupanlaup i Malplat‘a.

Delegacja ta weźmie udział w konfe­
rencji z przedstawicielami przemysłu 
•węglowego Wielkiej Brytania w spraiwie 
zmian w obowiązującej dotychczas umo­
wie między obu przemysłami.

PODWOZIA CIĘŻAROWE I AUTOBUSOWEBEDFORDo°.DI VAUXHALL
Ceny od 6."00 do 10.500 złotych.

Powyżsi# fabryki należą do Koncernu GENERAŁ MOTORS.
Precyzyjne i solidne wykończenie dostosowene do wymagań angielskich odbiorców. 

Wyłączne przedstawicielstwo: T-WO HANDLOWO-PRZEMYSŁOWE 

ST. MALESZEWSKI i W. RUDOWSKI 
Sosnowiec, 3 Maja 11-a tal. 62.666 i 61.066.------- liii 1

Zakończenie zjazdu
PAŃ DOMU

Wczoraj zakończył się w Łodiz.i ogólno­
polski zjazd pań domu. W piątek uczest­
niczki zjazdu zwiedziły ziaJWady przemy­
słowe Scheiblera i Grohmana i katedrę 
św. Stanisława Kostki.

Po obiedzie odbyły się wykłady w ra­
mach kursu świetlicowego. Ciekawy od­
czyt p.t. „Budżety rodzin i ich zastoso­
wanie" wygłosiła p. Halina MameHw- 
wa z Sosnowca.

Wczoraj odbyła się konferencja dele­
gatek oddziałów oraz nastąpiło zakoń­
czenie zjazdu. .. ........

X PIERWSZY OGÓLNY ZJAZD DELE­
GATÓW CHRZEŚCIJAŃSKICH CE- 
CHÓW KRAWIECKICH W WARSZA­
WIE. Na zjazd który cdbywa się od, 
wczoraj w Warszawie z sosnowieckiego 
Cechu krawczyń i krawców, jako delega­
ci wyjechali pp. : starszy Cechu Józef 
Gawron, przewodniczący komisji egza­
minacyjnej dla zawodu krawieckiego Wi 
lctor Kailabiński j członek zarządu Cechu 
Julian Twardoch.
X ZARZĄD OBWODU MIEJSKIEGO 
LOPP W DĄBROWIE przypomina, że 
we wtorek, dnia 29 bm,. o godz. 19-30 od­
będzie się w lokalu LOPP, Sienkiewicza 
11, zebranie zarządu Obwodu oraz pre­
zesów Kół LOPP. Zarząd Obwcdu upra­
sza członków zarządu oraiz przedstawi­
cieli Kół o obowiązkowe -przybycie na 
powyższe zebranie.
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Atrakcyjny koncert
W GIMNAZJUM STASZICA 

W SOSNOWCU
W dniu 2 kwietnia br. o godz. 20 w 

sali gimnazjum im. St. Staszica w Sos­
nowcu chór męski Związku zaiw. pracow­
ników Imst. Ubezp. Spoi, w Sosnowcu 
pod kierownictwem prof. A. Sollocha u- 
rządfca koncert ze współudziałem znako­
mitej śpiewaczki p. E. Zum-Busch, arty­
sty opery katowickiej p. St. Kruzera, u- 
talentowanego tenora p. T. Kostulskiego 
oraz znanej z występów w radio orkie­
stry symfonicznej 73 p.p. pod batutą p. 
kpt. Kanasia.

Należy wnosić, że wyscfci poziom ar­
tystyczny wykonawców zainteresuje 
licznych miłośników prawdziwie pięknej 
miizykr, tym bardziej, że podobne im­
prezy w Sosnowcu są urządzane niestety 
bardzo rzadko. Dochód z koncertu prze­
znacza się na Czerniony Krzyż.

Bilety wcześniej nabywać można w 
biurze PCK w Sosnowcu, ul. 3 Maja 16 
w godzinach od 9—12 i od 15—18, albo 
w Ubezpieczalni Społ. Wydz. Buchalteria 
u p. P. Podsiadły.

Biuro pośrednictwa 

KUPNA I SPRZEDAŻY 
NIERUCHOMOŚCI

Zarząd Chrześcijańskiego Stowarzy­
szenia Właścicieli Nieruchomości m. So­
snowca podaje do publicznej wiadomości 
że z dniem 22 marca br. zgodnie z § 5 
Statutu uruchomiło biuro pośrednictwa 
kupna i sprzedaży nieruchomości, loka­
ty kapitałów i. wynajmu lokali.

Odpowiedzialnym kierownikiem biura 
jest p. Maśląg-Stanisław, członek nasze­
go Stowarzyszenia.

Biuro jest czynne w lokalu Stowarzy­
szenia przy ul. Piłsudskiego 16 w godzi­
nach od 8 do 16.

OKAZJA
dla PAŃ DOMU 

PENSJONATÓW 
CUKIERNI 
RESTAURACJI

FORMY FOREMKI
na lody, kremy, galarety, marmeladki 

czekoladki, galaretki, budynie pasz­
tety, ryby, babki, ciastka, keksy, 
biszkopty

DUŻY WYBÓR

„METALURGIA”
właśc. Stefan Klimaszewski 
SOSNOWIEC 
ul. Warszawska 8. Teł. 617-90.

Dla odsprzedawców rabat.

X DODATKOWY BUDŻET DĄBRO­
WY. Jutro w poniedziałek odbędzie się 
w Kielcach posiedzenie Wydziału woje­
wódzkiego. Na posiedzeniu tym m. .in. 
rozptarociny będzie dodatkowy budżet 
Dąbrowy Za rok 1936-37.
X WIECZÓR W SZKOLE NR 19 W SO­
SNOWCU. „Rozbudzimy świat, gdy roz­
winie się kwiat" — pod’ tym hasłem od­
był się w dniu 24 bm. wieczór w szikole 
powszechnej nr 19 w Sosnowcu. W pier­
wszej części powtórzone zostały na żąda­
nie Kola Opieki, szkolnej inscenizacje 
imieninowe z dnia 18 i 19 marca br. oraz 
w ostatniej części pięknie odegrana zo­
stała przez naamtodsze dzieci szkoły 
sztuka p.t. „Wiosna" z piosenką, tytuł 
której nadano wieczor-cwi. Zarząd! Koła 
opieki sWłada podziękowanie Za pracę 
gronu nauczycielskiemu oraz paniom, 
które poświęciły dużo pracy w wykona­
niu tak pięknych, chociaż z bibułki su­
kienek.
X KURS RATOWNICTWA OGÓLNE­
GO DLA CZŁONKÓW KÓŁ MŁ. PCK. 
Zarząd oddziału PCK podaje dci wiado­
mości-, że w dniu 28 bm. w szkole po­
wszechnej nr. 18 w Sosnowcu rozrpccznie 
się kurs z ratownictiwa ogólnego dla 
członków Kół młodzieży Polskiego Czer­
wonego Krzyża- Kierowniczka kursu be­
ksie a. dr Wasilewska.

Walne zebranie
Związku Sybiraków

OKRĘGU ŚLĄSKIEGO
W niedzielę dnia 3 kwlietni-a br. o go­

dzinie 10.30 odbędzie się w saJi Rady 
miejskiej w Katowicach, ul. Pocztowa 2 
XII walne zebranie Okręgu śląskiego 
Związku Sybiraków oraz Oddziału Koła 
b. żcilmierzy V Dywizji W. P. na Syberii.

Zebranie poprzedzone będzie nabo­
żeństwem odprawionym w kościele gar­
nizonowym o godzinie 9.40.

W walnym zebraniu wezmą udział Sy­
biracy, zamieszkali na terenie woje­
wództwa śląskiego, Zagłębia Dąbrow­
skiego po Częstochowę włącznie, oraz w 
pow. Bialskim i żywieckim.

Zarząd Okręgu wzywa tych Sybira­
ków, którzy z różnych przyczyn do 
Związku nie należą o wzięcie udziału w 
walnym zebraniu w charakterze gości.

X WYBORY DELEGATÓW ROBOT­
NICZYCH. W walcowni hr. Renard w 
Sosnowcu odbyły się wybory delegatów 
robotniczych. Na 585 uprawnianych glo­
sowało 521. Lista klasowego Związku 
metalowców (PPS) uzyskała 465 głosów 
i trzy mandaty, ZZZ zaś 56 głosów (bez 
mandatu).
X STRAJKI OKUPACYJNE robotni­
ków fabryczek „Szłezyngiera" i „Reden“ 
w Będzinie trwają nadał. Przebeg straj­
ków spokojny.

Przypominamy, że staraniem Związku 
Legionistów Polskich, Związku POW i 
Zespołów robotniczych „Związku Przy­
jaźni" cdbędzie się dzisiaj w niedzielę, 
dnia 27 bm. o godz. 11 rano w sali kina 
„Zagłębie" w Sosnowcu wielkie zebranie 
pod hasłem „Budujmy wielkość Polski 
na nas samych".

Przemawiać będą: redaktor Ryszard

W ub. wtorek, jak już donosiliśmy, 
wyjechało z Sosnowca do Sandomierza 
100 bezrobotnych, którzy zostali zatrud­
nieni przy obwałowaniu Wisły. Wczoraj 
do tych samych robót wyjechało z Sos­
nowca jeszcze 40 bezrobotnych.

Niezależnie od tego wczoraj ekspozy­
tura Funduszu Pracy w Sosnowcu za po­
średnictwem swych oddziałów przepro­
wadziła rejestrację bezrobotnych na 
wyjazd do Sandomierza na terenie Dą­
browy oraz w gminach pcwiatu Będziń­
skiego o większym nasileniu bezrobocia.

W Dąbrowie zarejestrowano na wy­
jazd 75 bezrobotnych, zaś z powiatu 225 
z gmin: Olkusko - Siewierskiej, Zagó­

Wielkie zebranie w Sosnowcu
Robotnik polski w walce z komunizmem

Bezrobotni z Zagłębia Dąbr. 
przy obwałowaniu Wisły w Sandomierzu
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ZAWIADAMIAM w
Szan. Klientelę, że z dniem 1 lutego otworzyłem w SOSNOWCU, 
przy ul. Warszawskiej 20, Telef. 620-49 (obok kina „Rialto")

SKŁAD SUKNA FABRYK BIELSKICH p.f. 

JAN GARDAŚ
Skład mój jest bogato zaopatrzony w wykwintne materiały ubraniowe 

i płaszczowe, na sezon wiosenno-letni.
OBSŁUGA FACHOWA I CENYNISKIE!

Zanafl Rola Rodziły Rezerwistów Siary Sasonwiec 
— przystępuje do pracy

Zakres pracy Rodziny Rezerwistów jest ob­
szerny i wypełniony może być tylko przy po­
mocy społeczeństwa. Nie mniejszą wagę no- 
w.y zarząd Kola Rodziny Rezerwistów Stary 
Sosnowiec przykładać będzie do wychowania 
obywatelskiego swych członków i pracy kul­

Rodzina Rezerwistów Koło Stary Sosnowiec 
rozpoczyna nowy rok pracy. Wybrany nowy 
zarząd zamierza przystąpić do energicznej 
akcji zakreślonej statutem oraz rozszerzyć 
znocznie działalność w dziedzinie opieki spo­
łecznej nad członkami Rodziny Rezerwistów.

Dotychczasowe prace Rodziny Rezerwistów 
ograniczały się z konieczności do wąskich ram 
z powodu braku odpowiedniego pomieszczenia 
i braku dostatecznych środków materialnych

Obecnie Rodzina Rezerwistów au możność 
uzyskania własnego obszernego' lokalu, 
w którym skoncentrowałoby się życie orga­
nizacyjne, świetlicowe, gdzie mogłaby się po­
mieścić biblioteka i odbywać kursy i wykłady.

Na północy, czy na południu
Polski... 4

. . . wszystkie gospody- '''' 
nie ceniq mydło Jeleń ,|||IHI|^ 
Schicht głównie dlatego, 
że chroni ich drogocenną 
bieliznę. I słusznie: czy 
istnieje bowiem mydło, 
które pierze tak grun­
townie i oszczędnie, jak' 
mydło Jeleń Schicht?

MYDŁO JELEŃ SCHICHT

Wraga: „Komunizm wrogiem potęgi i 
Niepodległości Polski";

senator M. Wojtek-Malinowski: „Ro­
botnik polski w walce z komunizmem";

poseł dr Z. Madeyski: „Interes Pań­
stwa a robotnik i pracodawca".

Zaproszenia służą jako karta wstępu.
W czasie przemówienia wejście na sa­

lę będzie wstrzymane.

rza, Njwki, Bobrownik i Łagiszy.
Zarejestrowani wczoraj bezrobotni 

wyjada w trzech partiach, po 100 osób, 
w poniedziałek, wtorek i środę.

Chętnych na wyjazd do robót prży ob­
wałowaniu Wisły w Częstochowie było 
kilka razy więcej, aniżeli wynosił© zapo­
trzebowanie.

Płaca przy obwałowaniu W<śły jest 
przeważnie akordowa.

Kierownictwo ekspozytury T?. P. w 
Sosnowcu czyni starania, aby wysłać z 
terenu Zagłębia Dąbrowskiego do robót 
w Sandomierzu większą liczbę bezrobot­
nych.
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turalno-oświatowej.
Te piękne cele i zamierzenia poprzeć

społeczeństwo. Ostatnie wypadki dowiodły, że 
obok sprawnej armii musi istnieć czujne po­
gotowie społeczeństwa. Tym pogotowiem mo­
że być tylko Rodzina Rezerwistów zakreśla­
jąca sobie zadania współpracy w dziele przy­
sposobienia, swych członków do obrony państ­
wa w myśl wytycznych Ministerstwa Spraw

Wojskowych.
Koło Stary Sosnowiec Rodziny Rezerwistów 

najbliższym czasie odwołań sięzamierza w
do ofiarności społeczeństwa zamieszkującego
tę dzielnicę — niechże nie spotka się z od­
mową współpracy i poparcia w jego doniosłej
działalności..

I-sza Chrześcijańska

HALA RYB
w Zagłębiu Dąbrowskim 
właśc.: Maria Maślążanka

Sosnowiec 1332
ul. Prez. Mościckiego (Hale Rozwoju)! 
tel. 612-87 poleca:
RYBY ŻYWE, MORSKIE, ŚLEDZIE, 

MARYNATY j KONSERWY

„Fortancerki* *4
NA EKRANIE

Dużo było już filmów o handlarzach żyiwym 
towanem, o kobietach upadłych, ale teraz do- 
pieio po raz pierwszy film wkroczył w życie 
fortancerek i jak reflektorem rozświetlił 
wszystkie cienie, otaczające ich dziwne i peł­
ne niebezpieczeństw życie.

„Fortancerki" są, w całym tego słowa zna­
czeniu filmem rewelacyjnym.

„Przestań udawać! Będziesz dla mego u« 
przejma, czy nie ?" ,

„Nie bę<Ż-i“
„Więc możesz iść precz, na ulicę!"
Oto jeszcze jedna t. zw. mocna scena, ja­

kich w filmie są całe setki. Od samego po­
czątku, gdy na ekranie ukazuje się wstępny 
napis „Warner Bros“ przedstawia Bette Da- 
vis w, filmie „Fortancerki" — aż do napiai 
„Koniec" — całość jest jednym wielkim prze­

tancerek, przeciwko zbrodniczym władcom. —• 
Zwycięstwo sprawiedliwości ma tu głęboki 
sens wstrząsu sumienia nie tylko społeczeń­
stwa, ale i tych wszystkich, którzy zbłąd-ziU 
na manowce. Wstrząs ten to początek walki

X ODCZYT W BĘDZINIE. Staraniem 
Towarzystwa przyjaciół Polonii zagra­
nicznej ,i Ligi M. i K. zostanie wyglicszo- 
ny dizis-aj o godz. 12.30 w południe 
przez p. Wcdzickiego z Warszawy od­
czyt w kinie „Apollo" p.t. „Polska na­
rodowa, czy narodowościowa".
X SAMOBÓJSTWO. Mieszikamloa Będzi­
na Michalina Kościallkowska popełniła 
samobójstwo prae-z wypicie esencji octo­
wej. Przyczyna samobójstwa nieanana-

DZIEWCZĘTA WIELKIEGO MIASTA

życiem.
Walka z hańbiącymi obyczajami, płynący­

mi ze świata podziemnego, prowadzona przez 
społeczeństwo ,i sprawiedliwość, to niewyczer­
pany temat wielu powieści i filmów. W tym 
filmie jednak po raz pierwszy przedstawiony 
został bunt ofiar tych podziemi, pięciu for­

o" dobre obyczaje.
„Fortancerki", film — przeżycie, film nie do 

zapomnienia — wkrótce w kinie „Patria".
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}adą wozy z cegłą...

Rozważania o ruchu budowlanym
Jadą wczy z cegłą... I to jadą już na 

dobre. Daiiwtnie gorące promienie mar­
cowego słońca kazały nam zapomnieć o 
niedawnych dnietc’’, kiedy mróz ściskał 
ziemię, kiedy wiiaftr śniegiem zacinał w 
opustoszałych murach rozpoczętych bu­
dowli, a robotnik skazany byl na sezo­
nowe bezrobocie, bo zaprawa pcd kieł- 
raią maraia—

Rozpoczęty sezon budowlany mimo 
woli nasuwa na myśl szereg spostrze­
żeń i uwag, dotyczących naszego budo­
wnictwa, a przede wszystkim budowni­
ctwa mieszkaniowego. Ciągle jeszcze 
istniejący w wielu miastach Rzeczypo­
spolitej głód diachu nad głową, głód' tra­
piący szerokie rzesze pracownicze, 
czyni ze sprawy budowy domów miesz­
kalnych zagadnienie specjalnie żywo 

obchodzące opinię publiczną.
Spójrzmy najpierw na to, co się w tej 

dziedzinie w minionych latach dokonało. 
Główny Urząd Statystyczny ogłosił nie­
dawno dane, móiwiące o ruchu budowla­
nym w ostatnich dlwóch latach: 1936 i 
1937. Dane te dotyczą wprawdzie tylko 
większych miast, liczących ponad 20 tys. 
mieszkańców — w każdym jednak razie 
pozwalają urobić sobie jaki taki pogląd 
na ostatnie zdobycze mieszkaniowe.

Okazuje się, że w 1936 r. wykońcacno 
5.696, a w r. 1937 — 6.029 budynków 
mieszkalnych. Razem wiięc w ciągu tych 
dwóch lat oddano do użytku 11.725 do­
mów. W r. 1936 przybyło nam 51.667 
iwb, a w r. ub. — 64.707 izb, co razem 
daje 116.374 toby. Wybudowane izby po­
dzielono w 1936 r. na 18.895 mieszkań, 
podczas gdy rok 1937 dal 23.225 nowych 

mieszkań.
Jak wynika z tych cyfr osiągnięcia w 

budownictwie mieszkaniowym mają w 
ostatnich dwóch latach tendencję wyra­
źnie rosnącą. Jeet to fakt niewątpliwie 
pocieszający i byłby wróżbą niedalekiej 
już, lepszej przyszłości, gdyby nie jed­
no „ale“ i to „aie“ niezmiernej doniosło­
ści. Okazuje się mianowicie, że spośród 
tych 51.667 izb, wybudowanych w 1936 
r., tylko 2.965 izb przeznaczono na mie­
szkania jednoizbowe, a 12.480 na miesz­
kania dwuizbowe. W r. ub. mieszkania 
jednoizbowe objęły. 3.247 izb, dwuizbowe 
zaś 15.494 izb.

Małe mieszkania ciągle więc jeszcze 
zajmują w budownictwie mieszkanio­
wym bynajmniej nie pierwszą pozycję.

Za rok rozporządzać będziemy cyfra­
mi, mówiącymi o wynikach retzpotezyna- 
jącego się właśnie sezonu budowlanego 
1938 r. Ozy sytuacja się zmieni? Czy 
owe „małe mieszkania", o których tak 
wiele mówiono w czasie dyskusji parla­
mentarnych, „małe mieszkania", któ­
rych liczba była główną troską kongre­
su mieszkamiiowego — staną się wresz­
cie głównym celem naszego budownict­
wa? Miejmy nadzieję, że tak — zwła­
szcza, 
że polityka kredytowa skieruje chyba 
w końcu przemysł budowlany na wła­

ściwe tory...
Roziwój tego przemysłu jest niewątioL- 

wy. Cieszymy się z tego, oceniając bo­
wiem w pełni węzłowe stanowisko prze­
mysłu budowlanego — stwierdzić mo­
żemy, że jego rozwój to jednocześnie! 
wzrost całej produkcji przemysłowej, że 
każdy dom wzniesiony — to zatrudnie­
nie dla kilkunastu przemysłów. Rozwój 
naszego budownictwa spełnia swą do­
niosłą rolę gospodarczą...

TRWAŁE i PRAKTYCZNE 
W NOSZENIU

Na każdą porę dnia stosowne ubranie 
z wykwintnego materiału Bielskiego 

po bardzo niskich cenach poleca 
NAJWIĘKSZY CHRZEŚCIJAŃSKI

SKŁAD SUKNA
ED.WARDA

ROSIŃSKIEGO
SOSNOWIEC, ul. Warszawska 2 

TeL 626-06
a vis kościółka kolejowego) 

Na składzie duży wybór materiałów 
w najmodniejszych kolorach i deseniach 

na kostiumy, płaszcze spodnie i.t.p.
SUKNO BILARDOWE

Obsługa fachowa! 1092 Ceny niskie!

Cieszylibyśmy się jednak znacznie 
bardzńej, gdyby z odgrywaibam tej roli 
gospodarczej szło w parze

wypełnienie ogromnych zadań 
społecznych.

Tak niestety nie jest, taik przynajmniej 
dotychczas nie było. Budujący się nowy 
dom nie oznaczał wcale wyrwania licz­
nych rodzin pracowniczych z mroków 
piwnicznych i poddaszy, nie przyczyniał 
się wydatnie do zaspokojenia .głodu 
mieszkaniowego". Jednym słowem spo­
łecznie taki dom przedstawiał wartość 
niezmiernie małą. To się musi zmienić 
i to zmienić już w tym roku!

Kamienie
tworzą się stopniowo wskutek złego funkcjo­
nowania wątroby. Wątroba jest filtrem dla 
krwi. Zanieczyszczona krew może powodo­
wać szereg rozmaitych dolegliwości: bóle 
artretyczne, wzdęcia, odbijania, bóle w wą­
trobie, niesmak w ustach, brak apetytu, 
skłonność do tycia plamy i wyrzuty na 
skórze. Choroby złej przemiany materii ni­
szczą organizm i przyśpieszają starość. Ra-

Wydatki U. S. w Sosnowcu 
w miesiącu styczniu r. b.

W styczniu rb. Ubezpieozalnla Społe­
czna w Sosnowcu wypłaciła tytułem 
świadczeń na wypadek choroby łączną 
sumę 455.692 zł. Na Zasiłki pieniężne 
wypłacono 110.372, w tym na chorobo­
we 84.930, na domowe i szpitalne 7.929, 
dla położnic 3.069, dla karmiących ma­

Delegacja bezrobotnych
w Magistracie będzińskim

Wczoraj ckoło południa zebrało się 
przed Magistratem w Będzinie około 200 
bezrobotnych.

Delegacja bezrobotnych przyjęta 
przez wiceprezydenta miasta p. Goca 
interweniowała w sprawie zatrudnienia 
większej liczby osób przy robotach pu­
blicznych, a zwłaszcza przy regulacji 
Przcmsz-y.

Wiceprezydent Goc zakomunikował 
delegacji, że bezrobotni przyjmowani bę­
dą do pracy w miarę rozszerzania robót.

MOTOCYKLE D.K.W.
wszystkie modele poleca

Przedstawicielstwo na Zagłębie Dąbrowskie 
„STADION" Sosnowiec 3-go Maja 29, tel. 63053 

1369 (kolo Ubezpieezalni)

Kupcy polscy organizują się
Oddział Stów, kupców chrześcijan w Zagórzu

W tych diii ach w Zagórzu, w sali Rady 
gminnej odbyło się nadzwyczajne zebranie 
kupców-chrześcijan z terenu -gminy Zagórze, 
na którym był obecny .przedstawiciel Central­
nej Rady kupieckiej z Warszawy p. inspektor 
Topolniclfli. Na zebraniu tym utworzony zo­
stał oddział Stów, kupców polskich w Zagó­
rzu. Do zarządu zostali powołani: pp. Józef 
Kiszka — prezes, Jan Kijewski — I wicepre­
zes, Karol Bromboszcz — II wiceprezes, Fran­
ciszek Michalak — skarbnik, Bronisław Ki-

sekretaTZ, oraz członkowie zarządu;
pp. Roman Lachur, Hugon Wolff, Roman Ma­
lik i Piotr Rodek. Do kcanisji rewizyjnej (we­
szli pp.: Okamfer Władysław, Placek WiJator

Polskie Radio ogłasza wyniki
wielkiego konkursu zimowego

W niedzielę, dn. 27 bm. około godz. 14 w
przerwie koncertu z Warszawy, wszystkie
rozgłośnie Polskiego Radia podadzą wyniki
Wielkiego Zimowego Konkursu, który wzbu­
dził wśród radiosłuchaczy olbrzymie zainte­
resowanie.

W odpowiedzi na konkurs, który polegał na

odgadnięciu kolejności w jakiej zapowiadali 
specjalne audycje speakerzy Polskiego Radia, 
nadeszło 106.000 listów, zawierających — 
295.989 kuponów konkursowych.

Niewątpliwie wszyscy uczestnicy konkursu 
Zimowego Polskiego Radia wysłuchają z uwa­
gą niedzielnej audycji, w czasie której po<ia-

Rozwój budownictwa stan.wił zawsze 
poważną troskę dla państwa i czynni­
ków gospodarczych. Setki milionów kre­
dytów, jakie szły na ten cel, tylko w 
części spełniły swoją rolę — o tym trze­
ba pamiętać.

I pamiętać trzeba, że rentowność spo­
łeczna budownictwa jest przynajmniej 
tyle samo warta, co rentowność gospo­
darcza. I doprawdy cegły, wypełniające 
wozy, ciągnące ulicami miast — powin­
ny się składać na mury małych, dostęp­
nych dla szerokich mas pracowniczych 
— mieszkań.

żółciowe
wanie czynności wątroby i nerek. Dwudzie­
stoletnie doświadczenie wykazało, że w cho­
robach na tle złej przemiany materii, chro­
nicznego zaparcia, kamieniach żółciowych, żół­
taczce, otyłości, artretyzmie mają zastosowa­
nie zioła „Cholekinaza" H. Niemojewskiego. 
Broszury bezpłatne wysyła labor. fiz. chem. 
„Cholekinaza" H. Niemojewskiego, Warszawa 
Nowy-Świat 5 oraz apteki i składy apteczne.
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tek 2.812, pegrzebowe 11.632.
Na lecznictwo wydano 345.320, z tego 

na opiekę lekarską 133.016, na środki le­
cznicze i ^pomocnicze 73.977, na szpitale 
i zakłady lecznicze 129-885, nQ leczenie 
w bratnich ubezpieezafliniach 4.682, na 
profilaktykę 3.760.

Roboty przy regulacji Przemszy rozpo­
częte zostaną dopiero w połowie kwiet­
nia, a to po ukończeniu dochodzeń wod­
no-prawnych i załatwieniu wszelkich for 
malności.

Do czasu uruchomienia robót bezro­
botni korzystać będą z akcji pomocy zi­
mowej.

O wyniku interwencji w zarządzie 
miejskim delegaci poinformowali zebra­
nych przed Magistratem bezrobotnych, 
poczym wszyscy spokojnie rozeszli się.

i Stefan -Giersz. Biuro Stowarzyszenia mieści 
się w lokalu urzędu gminy Zagórze i czynne 
jest trzy razy w tygodniu tj. w poniedziałki, 
środy i piątki od godz. 9 rano do 1 po poł.

Zebrani w liczbie 63 członkowie nowopo­
wstałego oddziału powzięli rezolucję piętnu­
jącą promcf-acyjne wystąpienie litewskie w 
związku z zamordowaniem żołnierza Korpusu 
ochrony pogranicza oraz drugą rezolucję, po­
tępiającą mord popełniony na osobie kapłana 
w Luboniu. 

Staraniem Stów, kupców odprawione zosta­
nie w najbliższych dniach w miejscowym ko­
ściele parafialnym nabożeństwo za duszę za­
mordowanego kapłana.

ne będzie nie tylko nazwisko zdobywcy pier­
wszej nagrody — luksusowego samochodu 
„Chevrolet“, ale również lista zdobywców dal-, 
szych cennych nagród. Pełny wykaz nagrodzo­
nych uczestników Konkursu Zimowego zamie­
ści tygodnik radiowy „Antena", w nr. 14, — 
który ukaże się w sprzedaży w całej Polsce
we czwartek, dn. 31 bm.

Posiedzenie Jury Konkursu rozpoczęło się 
wczoraj w godzinach południowych pod prze­
wodnictwem mjr. Jana śliwowskiego, wystę­
pującego z ramienia Społecznego Komitetu 
Radiofonizacji Kraju. Wobec nadesłania około 
■'0.000 trafnych odpowiedzi, zwiększono ilość 
la.gród do liczby 1001.

TOREBKI
PASKI DAMSKIE oraz wszelkie 

DROBIAZGI SKÓRZANE 
najkorzystniej w wielkim wyborze a

PIECHOCKIEGO
SOSNOWIEC | | DĄBROWA
Warszawska 6 I Sobieskiego 23

Tel. 63.052 | 1 Tel. 68.234

Obstalunki Reperacje

Kiedy pracodawca opłaca
CAŁĄ SKŁADKĘ ZA PRACOWNIKA?

Pracodawca opłaca sam całą Składkę 
za ubezpieczenie od wypadków za wsczyst 
kich pracowników i z tego tytułu nie 
może nic pracownikowi potrącać. Poza 
tym pracodawca opłaca sam całą składkę 
również za ubezpieczenie na wypadek 
choroby i za ubezpieczenie emerytalne 
za następujące kategorie pracowników: 
1) za pracowników, którzy nie otrzymu­
ją żadnego wynagrodzenia, 2) za pracow 
ników, którzy otrzymują tylko całodzien 
ne utrzymanie tytułem wynagrodzenia, 
3) za pracowników, których zarobek 
duienny nie przekracza 2 zł, a na obsza­
rze województw Wileńskiego, Poleskiego 
Wołyńskiego, Tarnopolskiego, Stanisła­
wowskiego i Lwowskiego (z wyjątkiem 
miast liczących pomad 50.000 mieszkań­
ców) — 1.50 zł dziennie.

PROGRAM RADIOWY
NOWA POWIEŚĆ MÓWIONA

Dnia 27 bm. o godz. 16.45 Polskie Rsdio 
rozpoczyna nadawanie nowej powieści mówio­
nej pt. „Amer — ponury cień Sahary".

Autor powieści, dr Konstanty Jodko-Nar- 
kięwicz, osnuł swoje opowiadanie na własnych 
przygodach i przeżyciach ż podróży przez Sa­
harę. Splot przypadków prowadzi ęo do przy­
godnego znalezieni® się w małej mieścinie 
kabylskiej i do poznania Araba Amera. Jest 
to typ wykolejeńca, człowieka z pogranicza 
dwóch światów, dwóch kultur — mahometań- 
skiej i europejskiej. Dominuje on nad całym 
przedsięwzięciem wyruszenia na pustynię — 
organizuje karawanę. Wędrówka przez pusty­
nię z napół dzikim koczownikiem, jaskrawe, 
egzotyczne tło, pragnienie, głód i ża-r saha- 
ryjskiego lata — oto wątek opowiadania, snu- 
jącego się przez oazy, miasteczka i puste, bez­
ludne przestrzenie. Powieść pt. „Amer — po­
nury cień Sahary" nadawana, będzie w każdą 
niedzielę o godz. 16.45 w pięciu kolejnych 
odcinkach.

NIEDZIELA, 27 MARCA
6.15 „Surmy śląskie"; 6.30 Koncert poran­

ny Śląskiej Kapeli Ludowej; 7.40 śpiewa chór 
chłopięcy szkoły im. Józefa Lompy w. Kato­
wicach; 8.05 Dziennik poranny; 8.15 Gazetka 
rolnicza; 8.30 Koncert życzeń; 8.50 „Czego 
nauczył nas rok ubiegły" — pogadanka; 9.00 
Tńnsmiśja nabożeństwa z kościoła Najśw. 
Marii Panny w Piekarach Śląskich; 11.00 — 
„Madame Butterfly" — skrót opery Puccinie­
go w oprać. Celiny Nahliik — płyty; 11.57 — 
Sygnał czasu i hejnał; 12.03 Poranek symfo­
niczny z Krakowa; 13.00 „Trzy pamiętniki" — 
szkic literacki; 13/10 „O Maćku który w gó­
rach przepadł" — opowiadanie ze „Skalnego 
Podhala"; W przerwie ok. godz. 14.00; Wyni­
ki Wielkiego Zimowego Konkursu Rfdicme- 
go; 14.45 Audycja dla wsi: 1) Przegląd Tyn­
ków produktów rolnych; 2) Muzyka; 3) „U- 
dział kobiet w organizacji demu ludowego"— 
pogadanka; 4) Muzyka; 5) „Przejście z paszy 
zimowej na letnią" — pogadanka'; 15.45 „Z 
życia świetlic dla bezrobotnj-ch" — pogadan­
ka; 15.55 „Co słychać na Śląsku?"; 16.05 — 
Stare pieśni ukraińskie; 16.45 „Amer — po­
nury cień Sahany" — opowieść mówiona'; 
17.00 „Podwieczorek przy mikrofonie" z Po­
znania; W przerwie ok. godz. 17.50 Reportaż 
ze Zjazdu Związku Pracy Obywatelskiej Ko­
biet; 18.55 Oryginalny Teatr Wyobraźni: — 
„Ciemnogród" — premiera słuchowiska gro­
teskowego; 19.55 Gra trio rozgłośni katowic­
kiej ; 20.00 Reportaż z Kongresu delegatów 
Zjednoczenia Związków Zawodowych; 20.05 
„W niedziela przy żeleźnioku" — audycja po­
gadanka; 20.30 Wiadomości sportowe; 20.40 
Przegląd polityczny; 21.00 Wiadomości spor­
towe ze wszystkich rozgłośni P. R. 21.15 — 
„Sensacja amerykańska." — wesoła Syrena; 
22.00 „Opowieść o Beethovenie" (VI audycja) 
„Na szczyty"; 22.50 Ostatnie wiadomości 
dziennika wieczornego; 23.00 Piosenki pauy- 
ąkjoh bulwarów — płyty.
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Czy „Pani Walewska* 

JEST ULA POLSKI KORZYSTNĄ 
PROPAGANDĄ?

Kiedy amerykańscy producenci zdecydowali 
__ podobno z inicjatywy Grety Garbo — sfil­
mować powieść Gąsiorowskiego „Pani Walew­
ska", powstał u nas niemały huczek.

Ba! Greta Garbo ma grać w filmie, osnu­
tym na tle polskiej powieści historycznej. Toż 
to ma wartość dla propagandy naszej za gra­
nica bezcenną wprost — jeżeli... jeżeli z po-1 
wieśca nie zrobi się filmu szablonowego, gdzie 
Potóka raczej z nazwy niż treści jest repre­
zentowana.

Sprawa dostarczenia wsi węgla na opał by­
ła już od dawna' przedmiotem zainteresowań, 
-t-równo organizacyj wiejskich i rolnic ■, <-.T, 
jak i samych producentów węgla. W konsum- 
cji węgla opałowego na rynku krajowym wieś 
brała i bierze ciągle jeszcze bardzo mały u- 
dział, a przecież powinna być, jeśli nie jedy­
nym najpoważniejszym, to w każdym razie 
jednym z najpoważniejszych odbiorców tego 
artykułu.

Na tego rodzaju niewłaściwy stan rzeczy 
wpływa nie tyle sama cena węgla, aczkolwiek 
niewątpliwie ludności wiejskiej kupno przy­
chodzi trudniej, niż mieszkańcom miast, ile 
brak należytej organizacji sprzedaży.

Jest więc dużą zasługą obydwu stron, t. zn. 
Polskiej Konwencji Węglowej oraz Związku 
Spółdzielni Rolniczych i Zarobkowo-Gospodar- 
czych, jak również Związku Izb i Organizacyj 
Rolniczych, że martwa dotąd sprawa ta wre­
szcie ruszyła z miejsca.

Jak już donosiliśmy, odbyła się w Katowi­
cach, w lokata firmy „Paliwo", która to fir­
ma, utworzona specjalnie w tym celu przez 
Konwencję Węglową, prowadzi w imieniu 
wszystkich, zainteresowanych w sprzedaży 
węgla na wsi producentów węgla na Śląsku — 
pertraktacje z przedstawicielami rolnictwa', 
konferencja, w której wzięli udział reprezen­
tanci Związku Spółdzielni Rolniczych i Zaro- 
bkowo-Gospodarczych, Związku Izb i Organi­
zacyj Rolniczych, oraz wszystkich central spói 
dzielni rolniczych, a z drugiej strony przed­
stawiciele Polskiej Konwencji Węglowej i 
zrzeszonych w niej koneemoiw yzęglowych

Na konferencji tej ustalono ostatecznie wa­
runki sprzedaży węgla dla wsi. Zawarto -więc 
ramowy układ pomiędzy Związkiem Spół. Roi. 
i ZaroŁŁ - Gosd. a Konwencją, regufąjący.

Postacie księcia Pepi, Wybickiego, Mała­
chowskiego, samej Walewskiej, nam bliskie i 
znane — amerykańskim specom od spraw fil­
mowych mogą wydawać się obce, a dla do­
dania im rumieńców istniała możliwość, że 
.oś niecoś zmienią; tu poprawią, tam podre­
tuszują — i wyjdzie to „gorące cja-sdoo" z 
filmu z Anną Sten, która grała rolę Polki.

Obawy słuszne, zasadnicze i — nie tylko 
dla tego filmu — aktualne. Bo przecież jeżeli 
„Pani Walewska" ma być filmem tej miary, 
Jak to zapowiadają, to będzie to wielki prze­
bój, który utoruje innym polskim powieściom 
drogę do filmu amerykańskiego. „Pani Wa- 
ewska" już opuściła Hollywood. Już ją wy­

świetlają ,w. Stanach, w Anglii, w Austrii, po­
no w Finlandii i na Węgrzech. Dochodzą wie­
ści, że na film nie można dostać biletu. To 
„arcydzieło", „szlagier", „superfilm". No do­
brze, film z Gretą Garbo zawsze był czymś 
znakomitym. Ale co z propagandą polskości, 
•■O z sylwetkami naszych bohaterów, tłem 
Polski?

Tutaj — zastrzegając sobie osobisty, póź­
niejszy na te sprawy wzgląd — trzeba z dużą 
tlgą stwierdzić: miarodajna dla nas opinia 
Polonii amerykańskiej bardzo sobie film 
chwali. Więcej, pono i łzy ronią ze wzruszenia 
■tasi bracia za Oceanem. Tak, to jest rękoj­
mia. Ale czy całkowita. Czy krytycyzm Pola­
ka na obczyźnie nie jest zbyt nikły — jak na 
nasze wymagania?

Stwierdzamy;
Powodzenie „Pani Walewskiej" za granicą 

jest pocieszającym horoskopem dla zaintereso­
wania Hollywoodu polskimi tematami, głos 
opinii Polaków amerykańskich (mamy na 
myśli recenzję w „Nowym świecie") jest dla 
filmu jak najprzychylniejszy, ale mimo to 
należy żywić pewne zastrzeżenia, które roz- 
wieją się dopiero wtedy, gdy ujrzymy u nas

W każdym razie — ogólne wrażenie pozwa­
la wnioskować, że sfilmowanie „Pani Walew­
skiej" — specjalnie z takim rozmachem — 
jest dla naszej sprawy dużym plusem.

Tym bardziej, że inne narody dawno do­
kładają wszelkich starań, by film stał się pro­
pagandą ich kultury.

Jeżeli więc nie mamy jeszcze własnej .pro­
dukcji filmowej tak postawionej, by .wkro- 
.Jiyć na inne ekrany bez pewnej żenady, dbaj­
my, by polskie tematy wykorzystanow w Hol­
lywood.

Zainteresujmy polskie ekspozytury amery­
kańskich biur naszą twórczością literacką i 
artystyczną.

• Wtedy „Pani Walewska" będzie prawdziwą 
jaskółką propagandy polskości na całym śmie­
cie — dzięki filmowi.

A wszelkie dane są po temu, że nie zawie­
dzie nas ani Greta Garbo, ani Gąsiorowski — 
ani wreszcie „Pani Walewska" jako film.

X O LIKWIDACJĘ ZATARGU. W nad­
chodzący wtorek o godz. 9 ramo odbędzie 
/się w inspektoracie pracy w Sosnowcu 
konferencja w sprawie likwidacji za­
targu w wapiennikach „Eltes" w Bę­
dzinie.

ąmiKĄ ZAWIERCIA
O kredyty.

NA ROBOTY PUBLICZNE
Wczoraj bawił w Urzędzie wojewódz­

kim w Kieł&ach sprezydent m. Zawiercia, 
p. Ca. Kowalski w sprawach uzyskania 
kredytu na rabaty pubfiietzme w Zawierciu

Przy okazji nadmienić należy, że po­
czyniono już przygotowania dot urucho­
mienia robót miejskich w mieście.

W najbliższych dniach zostamlie wy­
słana pewtna liczba bezrobotnych na ro­
boty pozatniejsocwe.

„Dni kolonialne*
W ZAWIERCIU

Onegdaj pod przewodnictwem preze&a 
LM i K. odbyło się posiedizenie zarządu 
LMK oraz wyłonionych sefifeji komitetu 
obchodu „Dni kolonialnych" w Zawier­
ciu. Na posiedzeniu tym omawiano pro­
gram obchodu uroczystości. Postano­
wiono w dniu 10 kwietnia br. zorganizo­
wać w Zawierciu wielką manifestację na 
rzecz kolonii dla Polski.

Program byłby następujący: godzina 
9 rano z biórlca organizacji i starszego 
społeczeństwa, poczym wyruszy pochód 
manifestacyjny, który przejdzie przez 
ulice miasta na czele z orkiestrą, tran- 
sparaanentami i sztandarami. O godzi­
nie 11 uroczysta suma, a wieczorem od­
czyt i uchwalenie rezolucji. W dniu tym 
.miasto będzie udekimwane flagami, nar

rodowymi. Do organizacji, tak w powie- 
cfe, jak i w mieście zostały wysłane listy 
ofiar. Do społeczeństwa zostanie wyda­
na odezwa. Sprzedawany będzie również 
materiał propagandowy, jak nalepki na 
okna, w cenie 20 gr., którego sprzedaży 
na terenie fabryki TAZ podjęła się p. Z. 
Brodziiahka, u p. Erbego p. Czapliński 
wśród kupców p. Br. Zawadzki:.

Komitet apeluje do miejscowego spo­
łeczeństwa o wzięcie licznego udziału w 
manifestacji na rzecz kolonii dla Polski. 
X NOWE WŁADZE L. M. i K. W tych 
dniach odbyło s:ę pcsiedzenie nowowy- 
branego zarządu Obwodu powiatowego 
LMK w Zawierciu, który ukonstytuował 
się następująco: prezes — komisarz Jan 
Łaski, I wiceprezes — dyr. Ignacy Bana- 
chiewiez, II wiceprezes — Bronisław 
Zawadzki, sekretarz — mgr Pilich, zast. 
sekretarza — Jan Janus, skarbnik — 
Feliks Łasoń, zast. skarbnika — mgr 
Jan Wierzchowski; członkowie zarządu 
pp.: dyr. H. Jakliczowa — przewodni­
cząca sekcji młodzieżowej, profesor H- 
Mytykowski — przewodniczący sekcjii 
modelarstwa, M. Pawłowska — przewod­
nicząca sekcji imprezowej i S. Dymecki

Wkrótce:

O 11 M I & w‘^ Nostalgii Puszkinafi-r w 11 M -<^11 w roi. gł. HARY B A U R

Geografia... kulinarna Polski
Francja — jak wiadomo — jest kra­

jem smakoszów, to też w propagandzie 
turystycznej podkreśla się tam nie tylko 
piękno przyrody itp. walory poszczegól­
nych prowincyj francuskich, ale i skrzę­
tnie rejestruje się rozkosze podniebie­
nia, jakie dają miejsccwe wina i spe­
cjalne potrawy regionalne. Istnieją na­
wet mapy kulinarne Francji, — coś jak 
gdyby przewodniki krajoznawcze dla 
gurmandów. Polska ma również wszel­
kie warunki po temu, by rozwinąć u sie­
bie „regionalizm gastronomiczny". — 
Znakomite surowce, świetna kuchnia 
polska, rozwijający się z roku na rokGOSPODARCZE
jak będzie sprzedawany węgieł dla wsi

SzczBBfiły iimi zawartej poM li S#. M.
I ZAROBKOWO - GOSPODARCZYCH A POLSKĄ KONWENCJĄ WĘGLOWĄ

— przewodniczący sekcji propagan­
dowej. ■
X O INTERWENCJĘ WŁADZ. Od 
dłuższego czasu jakiś nieznany osobnik 
umysfciwo chory obrał sobie punkt w 
lasku TAZ w Zawierciu i przeważnie w 
godzinach wieczorowych napastuje prze­
chodzące kobiety. Miejscowe władze wńn 
ny zainteresować się tą sprawą i czło­
wieka umysłowo chorego izolować.
X WALNE ZEBRANIE ZZPP i H. Dziś 
tj. w niedzielę 27 bm. odbędzie się walne 
zebranie członków ZZPP i H. w Zawier­
ciu. O liczne przybycie uprasza swych 
członków zarząd koła.
X MODŁY O POWRÓT DO ZDROWIA 
KS. PRAŁATA ZIENTARY. Wiadomość 
o nieszczęśliwym wypadku, któremu u- 
legł sędzliwy ksiądz prałat Fr. Zientara, 
o czym wczoraj podawaliśmy, wywołała 
w społeczeństwie zawierciańskim oraz 
pobliskich okolic wielkie przygnębienie. 
W Zawierciu wierni modlą się o szybki 
powrót do zdrowia cenionego ks. prała­
ta Zientary.

Kino „STELLA"— „Nieznośna dziew­
czyna".

przemysł spożywczy pozwalają snuć 
ambitne plany najbardziej pokojowego 
podboju Europy, ba — święta, -przez 
eksport polskich artykułów spożywczych.

Targi Poznańskie objęły swoim tego­
rocznym programem jak najszersze u- 
względniienie zdobyczy naszych na tym 
pclu. Sukcesy już są wielkie (przykład: 
szynka polska pódbiia rynek amerykań­
ski!) i będą jeszcze większe, o ile we 
wskazanym kierunku działać będzie 
świadoma wola naszego przemysłu spo­
żywczego. Jednym z krzewicieli tych 
ambicyj są właśnie Targi Poznańskie.

wzajemny stosunek handlowy poszczególnych 
koncernów do central spółdzielczych. Układ 
ten postanawia m. in., że wszystkie dostawy 
z kopalń węglowych do spółdzielni w terenie 
winny odbywać się przez centrale spółdzielni 
i naodwrót a wszystkie zamówienia spółdzielni 
wobec kopalń winny dokonywać się za pośre­
dnictwem central. Niższe ceny na węgiei dła 
wsi, w stosunku do cen na węgiel dla miast, 
obowiązywać będą tylko dla węgla, sprzeda­

wanego przez firmę „Paliwo",
przy czym odnosić się to będzie tylko do tych 
terenów, gdzie węgla wieś dotąd nie używała 
zupełnie, bądź beż w bardzo minimalnej ilości. 
Tyczy się to więc przede wszystkim woje­
wództw wschodnich. Natomiast tam, gdzie 
istniała dotąd konsumeja węgla przez ludność 
wiejską, tam obowiązują i nadal normalne, 
praktykowane do tej pory stosunki handlowe, 

Wyjaśnić należy, że spółdzielnie zasadniczo 
nie otrzymały przywileju wyłączności na za­
opatrywanie wsi w węgiel. Jeśli więc któryś 
z rolników będzie chciał otrzymać węgiel bez­
pośrednio z kopalń — otrzyma go niewątpli­
wie. Pośrednictwo spółdzielni jednakże gwa- 
rantuje mu te same ceny, każdą ilość żądaną 
i każdy gatunek, ułatwiając mu jednocześnie 
warunki sprzedaży i dostawy.

W ten sposób doniosłe zagadnienie dostar­
czenia wsi węgla na opał zostało rozwiązane 
szczęśliwie i należy mieć nadzieję, że w tej 
formie przyniesie ono obydwu stronom po­
myślne rezultaty i zadowolenie.

Kronika gospodarcza
ZNACZNY WZROST LICZBY DROBNYCH 

SKLEPÓW ISPOŻYWCZYCIŁ ,W ostatnich* 
naesiacadi daje się zauważyć znaczniejszy; 
wawst iseisw skłeiaó^ sdozjctto-----*

WIELU LEKARZY
I Ich rodziny plje na śniadanie I pod­
wieczorek Oyomaliynę Dra Wande- 
ra, skoncentrowany, łatwostrawny 
napój odżywczy, ponieważ ta natu­
ralna, pełnowartościowa odżywka 
witaminowa uzupełnia codzienne 

pożywienie, doprowadzając do organizmu 
życiodajne i energjctwórcze składniki. 
Czyż nie Jest to dostatecznym dowodem, 
jak wysoką wartość przedstawia Ovomal- 
tyna Jako codzienny napój odżywczy dla 
każdego?

w Polsce. Przedsiębiorstwa tego typu obsłu­
giwane (zazwyczaj wyłącznie przez samych 
właścicieli i członków ich rodzin, pracują w 
warunkach korzystniejszych od dużych pla­
cówek handlowych winno-kolonialno-spożyw- 
czych. Natrafiąją one ponadto na sprzyjają­
ce warunki koniunkturalne, ponieważ kliente­
la nabywa na ogół artykuły tańsze, sprzeda­
wane właśnie w tych sklepach.

SUBWENCJE SAMORZĄDU TERYTOR. 
DLA DOBROWOLNYCH ORGANIZACYJ 
ROLNICZYCH. W opracowanym przez wy­
dział powiatowy preliminarzu budżetowym —• 
warszawskiego po-wiat. Związku samorządo­
wego na okres 1938-39, w dziale „Subwencje 
i dotacje preliminowane", znalazła się suma 
63.000 zł., przeznaczona dla Okręgowego To­
warzystwa Organizacyj i Kółek Rolniczych. 
Należy tu jeszcze dodać, że jedną z najpo­
ważniejszych pozycyj we wspomnianym budże 
cie stanowią wydatki w dziale rolnictwa, pre­
liminowano w wysokości 611.000 zł.

ZAKOŃCZENIE PERTRAKTACYJ — W 
SPRAWIE SPRZEDAŻY WĘGLA NA WSI. 
W tych dniach odbyła się w Katowicach, w 
lokata firmy „Paliwo", która to firma pro­
wadzi w imieniu wszystkich producentów wę­
gla na Śląsku odnośne pertraktacje z przed­
stawicielami rolnictwa, konferencja, w której 
wzięli udział reprezentanci Związku Izb i Of; 
ganizacyj Rolniczych, Związku Spółdzielni 
Rolniczych i Zarobkowo - Gospodarczych oraz 
wszystkich centrali spółdzielni rolniczych, a z 
drugiej strony przedstawicieli Polskiej Kon­
wencji Węglowej i zrzeszonych w niej kon­
cernów węglowych.

Na konferencji tej ustalono ostatecznie wa­
runki sprzedaży węgla dla wsi. Dostawą tego 
artykułu dla ludności wiejskiej zajmować się 
mają spółdzielnie rolnicze za pośrednictwem 
swoich centrali handlowych.

OLKUSZA
Pikiety w Olkuszu

PRZED SKlEPAM ŻYDOWSKIMI
Onegdajszy dzień piątkowy, dzień tar­

gu, przyniósł Olkuszowi sensacyjną nie­
spodziankę... i strach dła kupców żydów 
skich.

Jak wiadomo, prawie wszystkie skle­
py żydowskie w każdy dzień targowy w 
Olkuszu, są pełne kupujących włościan. 
Od godz. 10 pojawiły się „pikiety" w 
liczbie około 15 osób. Przechadzający się 
piikiedarze nawoływali ludność wło­
ściańską do niekupowania w sklepach 
żydowskich.

Sklepy zaczęły się gwałtownie opróż­
niać przez kupujących, a kupcy żydow­
scy wylegli przed sklepy, zwracając się 
do posterunków policyjnych o pomoc 
w usunięciu „bojkratowców".

Ponieważ „pikieoiarze" zachowywali 
się zupełnie spokojnie, policja nie miała 
potrzeby reagowania, natomiast za za­
kłócenie spokoju publicznego, został u- 
karany jeden z kupców żydowskich do­
raźnym mandatem kannym.

Około godz. 3-eiej po poł., kiedy już 
ludność wiejska opuszczała targ, pikiety 
zostały zniesione. Sklepy'żydowskie tego 
dnia świeciły pustkami. Tak sarno stra­
gany żydowskie prawie, że nie handlo­
wały, a dwa z nich zostały zawczasu 
zwinięte.
X W SPRAWIE BUDOWY POMNIKA 
PŁK. NULLO I POLEGŁYCH PO­
WSTAŃCÓW POD KRZYKAWKĄ, od­
będzie się dzisiaj w południe w sali Ra­
dy miejskiej w Olkuszu zebranie prezy­
dium komitetu z udziałem pp. starosty 
Brzostyńdkliego, b. senatora Boguckie­
go i inn.
X WALNE ZEBRANIE „SOKOŁA". — ■ 
Dzisiaj o g^dz. 14 i. pół, w sali Ziw. me­
talowców w Olkuszu, odbędzie się walne 
doroczne zebranie Tow. gimn. „Sokół" w 
Olkuszu.
X POŻAR DOMU. W Zalesiu, gm. Rąb- 
sztyn, wskutek wadliwego stanu komina 
spłonął dom, zabudowania gospodarcze, 
narzędzia rolnicze i sprzęty domowe na 
szkodę Jakuba Mrówki.
X PIERWSZY MECZ PIŁKARSKI w 
obecnym sezonie zostanie rozegrany dzi­
siaj no włudniu na boisku sporfe pod 
Czarną Górą nomi£dzv KS Tramwajarze 
z Sosnowca, a KS Zw. Raseswistów w
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O S P O R T |
Prace organizacyjne w międzyszkolnym 

klubie sportowym- rozpoczęły zebrania,poszcze­
gólnych sekcyj. Dnia 25 bm. odbyło się ze­
branie sekcji piłkarskiej, której kierownictwo 
w bież, roku spoczywa w rękach prof. Melle­

ra. W tym jeszcze miesiącu odbędzie się ze­
branie sekcji lekkoatletycznej i gier.

Dzięki wyekwipowaniu wszystkich sekcyj 
w bież, roku pr-zez kurzłorium szkolne, gar­
nąca się do sportu młodzież zostanie, zaopa­
trzona w sprzęt całkowicie. ,f'

PING - PDNG W Z. M. P. JEDNOŚĆ.
Drużyna ping-pongowa przy Zw. Mł. Prac. 

„Jedność", która w ub. niedzielę zajęta II miej 
see na turnieju ping-pongowym w Czeladzi, 
ulegając w finale po wyrównanej grze druży­
nie „Hakoach" Będzin, rozegrała ostatnio sze­
reg zwycięskich meczów.

Pierwsze dwa z 35 ZDH Klimontów, osiąga­
jąc wyniki w pierwszym 5:0, w drugim 4:1.

Następne zaś z drużyną RKS. „Zagłębie". 
Pierwszy w Sosnowcu dał wynik 4:1. Poszcze­
gólne tercje: Ossowski B. — Kiciński 21:19, 
23:25, 21:19; Bartocha A. — Pasternak 21:18 
21-16; Imiela M. — Mstowski 21:15, 21:7; 
Kurdziel C. — Wcisło 25:23, 21:16; Cuglewski 
S. — Dybała 21:19, 19:21, 12:21.

Drugi w Dąbrowie Górniczej identyczny 
wynik, poszczególne tercje; Kurdziel — Kiciń­
ski 21:19, 21:13, Ossowski — Wcisło 21:15, 
21:16; Imiela — Dybała 16:21, 21;16, 21:15; 
Bartocha — Pasternak 17:21, 21:17, 21:17; 
Tworóg — Mazur 22;20, 13:21, 19:21.

Restauracja J Mlii" Mt

Rakiety tenisowe 
krajowe i zagraniczne w najwięk­
szym wyborze i najtaniej, poleca

„STADION"
SOSNOWIEC 3 Maja 29

tel. 630 53

OD 16 GO B.M ZUPEŁNA ZMIANA 
PROGRAMU: 

„Wesołe pięcioraczki" 
w nowej rewii pod tytułem

wystąpią
LALA DANOWICZ, LIZA GREY, ELLI 
CHARNELL, WŁODZIMIERZ ORSZA 
BOJARSKI i EUSTACHY ODROBIŃSKI 

ponadto
UROCZY GOŚĆ Z ESTONII 

TANIA TAŃSKA JA 
tańce ekscentryczne
NAJLEPSZA KUCHNIA

NA TERENIE ZAGŁĘBIA I ŚLĄSKĄ

Uczniowska „Czarna ręka”
terroryzowała ludność

Rekordowy ślub
Mr. Louis Fitzgerald Pereth z Londynu 

pcznał -w małej osadzie szkockiej podczas 
droży miss Margaret Ross-Nicholson. Poznah' 
się w oberży podczas tańców. Już po pierw­
szym tańcu wyznał mr. Pereth swej partnerce 
iż ją kccha i poprosił o rękę. W drugim tań­
cu miss Margaret wyraziła zgodę na ślub, a 
w dwie godziny później było już po ślubie 
gdyż w Szkocji do ślubu nie wymaga się żad-

świadków. Uczta weselna odbyła się o 4 nad 
ranem w obecności świadków, a o 5 młodzi 
nowożeńcy wyjechali w podróż poślubną. ,

Takiego tempa może i Ameryka pozazdro-

Wędrująca góra
ZNISZCZYŁA DWIE WSIE

Na wschód od Nisziu w Jugosławii, >. 
pobliżu wsi Maloszisate i Perutin, cd 
wielu dni zauważono obsuwanie się sto­
ku górskiego i. ructhy całej góry. Dla lu­
dności urządzono specjalne kwatery, w 
których umieszczono ewakuowaną z za­
grożonych wsi ludność.

Przed kilku dniami góra dosłownie 
„przewróciła się", a masy ziemi znisz­
czyły dwie wioski doszczętnie.

REPREZENTACJA BOKSERSKA 
PRZECIW WĘGROM

Na posiedzeniu PZB ustalony został skład 
reprezentacji bokserskiej która- walczyć będzie 
przeciwko Węgrom w dniu 10 kwietnia. Do 
Budapesztu wiyjedzie następujący skład: Sob- 
kowiak, Koziołek, Czortek, Woźniakiewicz, 
Kolczyński, Pisarski, Szymura i Piłat. Kie­
rownikiem ekspedycji będzie prezes PZB mjr 
Mirzyński. Poza tym jedzie jako sędzia pun­
ktowy p. Bielewicz, przewodniczący WSS PZB 
trener Stamm i skarbnik Idźkowski.
P. RYBARCZYK ZOSTAJE!

Zarząd Polskiego Związku Bok-erskiego nie 
przyjął dymisji długoletniego wiceprezesa p. 
Rybarczyka, uchwalając mu zaufanie. Wobec 
takiego stanu .rzeczy p. Rybarczyk swoją dy­
misję cofnął. P. Rybarczyk uzassdnił wniesie­
nie swej dymisji atakiem jednego z pism spor­
towych na swoją osobę.
WAWEL (N. Wieś) — UNIA

Dziś na stadionie Unii w Sosnowcu o godz. 
4 po południu odbędzie się ciekawy mecz pił­
karski między zespołem śląskiej ligi okręgo­
wej Wawelem z Nowej Wsi i Unią. Zawody 
ze względu na dobrą formę obu drużyn zapo­
wiadają sie b. ciekawie.

O godz. 14 przedmecz KS Śmigły—Unia II.

W ostatnim czasie ludność Czechosłowacji 
była w różnych miejscowościach teroryzowana 
przez tajemniczy związek „Czarnej ręki", któ­
rej czlonk.-un. (kazali się 

młodzi uczniowie szkół średnich.
„Czarna ręka" miała na swoim sumieniu cały 
szereg włamań, których dokonywała głównie 
w Munkaczu.

Przed paroma dniami udało się policji w 
środkowej Czechosłowacji wpaść na trop ban­
dy i wykryć jej kasę, w której były zgroma- 
dzope bardzo poważne sumy. Pieniądze te 
stanowiły

„żelazną ,'<asę“, 
która miała członkom bandy zapewnić w ra­

Jeden z członków- „czarnej ręki", który usi­
łował uciec przed policją został 

ciężko raniony w płuca 
przez policjanta, a po wyzdrowieniu przyznał 
się do popełnionych czynów i wydał swoich 
wspólników. Wkrótce szajka młodocianych 
przestępców będzie odpowiadać przed sądem 
za swoje czyny.

Drapacze chmur
NIE MAJĄ PRZYSZŁOŚCI W EUROPIE

zie odkrycia ich przez władze, ucieczkę do 
Ameryki.

Okazało się również, że szajka okradla do­
szczętnie jedną z wielkich księgarń, w celu
spieniężenia książek, a także mieszkanie
rektora jednej ze szkól średnich.

dy-

AUTENTYCZNE
Na kilka dni przed wojną w gazecie w.iedeń 

skiej postanowiono wprowadzić jako nowość 
ilustracje w tekście. Z okazji urodzin cesarza 
dano na pierwszy ogień podobiznę Franciszka

Kiedy numer był już na maszynie okazało 
się, że odbitka wypadła tak fatalnie, że nic na 
niej nie można rozpoznać. Redaktor nie tracąc 
głowy, kazał zmienić podpis pod fotografią. 
Zamiast „Cesarz Franciszek Józef" figurowa­
ło nazajutrz pod ilustracją: „Londyn we

Nie dawno odbył się w Paryżu XVI między­
narodowy kongres budownictwa i planowani? 
miast, który po długich debatach doszedł do 
■wniosku, że domy trzypiętrowe przedstawia­
ją nejdogodniejszą formę budownictwa, zaś 
drapacze chmur nie posiadają w Europie przy­
szłości. Na decyzję tę nie pozostał bez wpły­
wu fakt, że przed paroma laty powstała pod 
Paryżem kolonia, złożona wyłącznie z b. wy­
sokich domów, które według obliczeń miały 
zawierać tanie, praktyczne, nowoczesne mie­
szkania, a które świecą obecnie pustką.

Przyczyną tego jest, że mieszkańcy nie 
czuli się dobrze na wielkiej wysokości j mę­
czyła ich częsta jazda windą. Właściciele do­
mów myślą obecnie zupełnie poważnie o ich
zburzeniu.

Stąd wniosek, że drapacze chmur mogą mieć 
zastosowanie tylko w wypadkach koniecznych 
w miastach tak przeludnionych, jak New

O HIGIENĘ BOISK SPORTOWYCH
Państwowy urząd WF przeprowadził ostat­

nio higieniczno-sanitarną kontrolę wszystkich 
urządzeń sportowych w Polsce, stwierdzając 
wiele braków. Wydano skutkiem tego odpo­
wiednie zarządzenie, nakazując m. in. wpro­
wadzenie apteczek sportowych przy każdym 
ośrodku oraz posiadanie przeszkolonych sani- 
tariu szów' sportowych. W ośrodkach WF zor­
ganizowane zostaną w najbliższym czasie kur­
sy dla sanitariuszów sportowych i masaży^ 
stów, a ponadto w centralnym instytucie WF 
odbędzie się kurs specjalny dla masażystów 
sportowych.
ZMIANA REGULAMINU. FOS

Nowy regulamin państwowej odznaki, spor­
towej, przygotowany niedawno przez państwo­
wy urząd WF i zawierający wiele zmian o- 
partych na wymogach życia- i -zebranych do­
świadczonych, me został jeszcze wprowadzony 
w życie. Ukazać się on miał już na początku 
nadchodzącego sezonu, ale konieczność załat­
wienia wielu formalności (projekt mus-, przejść 
przez Sejm i Senat gdy winien ukazać się w 
formie ustawy) spowodo-wala, iż wydanie no­
wego regulaminu zostanie opóźnione i nastąpi 
dopiero z początkiem r. 1939. Aż do tego cza­
su obowiązuje regulamin z .- 1932 wraz ,z wy­
tycznymi dodatkowymi PUWF z r. 1957.
IKB (Świętochłowice) — UNIA

W przyszłą niedzielę w sali KPW (ul Ki 
lińskiego) w Sosnowcu o godz. 11 rano odbę­
dzie się ciekawy mecz bokserski IKB (Św-.ę 
tochłowice) — Unia. Walczyć będą następu 
jące pary: musza: Przcwdzir." — Srokosz, ko 
gucia- Jarząbek -- Ziębice, piórkowa: Rudni 
... Strzelec, lekka: Pinia — Komornicki, pół- 
średnia: Hertel — Brauzc. średnia: Marek— 
Siewniak. i półciężka: Piecha — Chudzik.

Kierownictwo sekcji bokserskiej Unii za­
angażowało na trenera sekcji p. Wieczorka z 

• Katowic, który <wego czaru był reprezentan­
tem Polaki w- wadze .średniej.
Z MIEJSKIEGO KOMITETU PW I WF

Dnia 29 bm. odbędzie się o godz. 18 w ra­
tuszu w Sosnowcu zebranie sekcji WF -.Pyl 
miejskiego Komitetu. Następnie o godr. Id 
odbędzie się specj»ine zebran e w sprawie 
święta sportowego, które w bież, roku ma hyc

Śmierć w metalowej kabinie

„Moi skazańcy giną sami”
mówi kat amerykański Lew Watson

S'ąny Zjednoczone zarzucają powoli do­
tychczasowy system Gacenia skazańców — 
przy pomocy prądu elektrycznego i przecho- i 
ćzą na „śmierć gazową". Propagatorem tej 
metody jest słynny już dziś kat Lew Wateon, 
który w .tych dniach wykonał 20 wyrok śmier­
ci przy pomocy gazów trojących.

„Od dawna — oświadcza wykonawca spra­
wiedliwości' — wstrętem napełniały mnie 
średniowieczne metody tracenia. Kiedy na 
początku mojej kariery imałem do dyspozycji

Konferencja metodycznego Ośrodka Wb od­
będzie się w Będzinie w gimn. Kopernika '■ 
dniu 31 bm. o godz. 9 rano

Miej.ki Komitet PW i WF w Sosnowcu po­
daje do wiadomość: klubów sportowych ko­
rzystających ze sprzętu komitetu, ze sprzęt 
wypożyczony w ub. roxu należy wymienić naj­
później do dnia 2 kwietnia rb. w j
komendzie PW WF na nowy, 
afetoy do użytku-.

belkę i kawał solidnego stryczka, pierwszym 
moim pomysłem było zautomatyzowanie tego 
sposobu tracenia. Z chwilą, gdy skazaniec 
stawał na rusztowaniu z pętlą zarzuconą na 
szyję, ciężarem swoim wprawiał w ruch przy­
rząd mego pomysłu, polegający na automaty­
cznym napełnianiu woda małego basenu, >' Itóry 
w pewnym momencie, gdy woda zaczęła saę 
przelewać przez brzegi, wychylony z -równo­
wagi, spadał, wytrącając spod nóg skazańca 
oparcie, na którym stał. W ten sposób moi 
skazańcy wieszali się sami.

Podobną metodę zastosowałem przy traceniu 
razem. Pierwsza wykonana' przeze mnie egze- 
;”cja gazowa nie była dobrym początkiem.

Było to w r. 1932. Do celi, zaopatrzonej w 
itelkę etaloaą z gazem typu używanego r.a 
-czątkii wielkie; wojny, wprowsdzono ska­

la J-.cka Reppiza iat 40, skazanego r.a 
erć za podwójne morderstwo. W-szedłen dr 
w masce gazowej, by odkręcić ku-.ck bu- 
Skazan ec stał w kącie, skuty kajdar.a.-r. 
rękach i nogach, obserwując tępym, osłu­

piałym wzrokiem moje czynności. Po odkrę­
ceniu kurka, opuściłem celę.

Obserwatorów, którzy zgeanie z regulami­
nem przyglądali się przez, szybę agonii ska­
zańca, ogirnęło przerażenie na widok nieezczę 
śiiwego, który, obłąkany strachem, miotał się 
po celi, usiłując skutymi rękoma zatkać otwór 
z-cjący śmiercią, a zrozumiawszy beznadziej­
ność swej sytuacji, ukląkł i w tej pozie rflonał.

I*rzer?-żenie zamieniło się wkrótce w panikę 
gdy gaz przez nieszczelne c-kr.a zaczął wydo­
bywać się na zewnątrz. Wszystko rzuciło się 
do ucieczki ku jedynemu wąskiemu wyjściu, 
piw: łżącemu z korytarza obserwacyjnego na 
dziedziniec. Kilku ludziom, w tłoku połamano

RADOŚĆ
W niemieckich szkołach obowiązkowe są lekcje 
gimnastyki na świeżym powietrzu. Na zdjęciu 
widzimy fragment beztroskiej zabawy uczenie 
jednej ze szato! berhńskich w partu szkolnym

eksperymencie przepro­
wadziłem szereg prób z gar.em również tru- 
jącym, któryby jednak nie powodewał tych 
fatalnych skutków jak gaz wojenny.

Wypróbowałem 35 rodzajów gazu na świ-

niach, zanim znalazłem odpowiednią mieszan­
kę dla człowieka.

Na pytanie jaki to gaz, kat odpowiada krót­
ko; „Mieszanka nr. 35". Druga egzekucja już 
przy pomccy tej nowej mieszanki odbyła się 
w- „studni betonowej", w której ściany wmuro­
wano grube szyby dla umożliwienia obserwa­
cji z zewnątrz. Obserwatorów umieszczono na

W ten sposób wszelkie niebezpieczeństwo 
dla nich było wykluczone. Ale i „studnia" nie 
zdała całkowicie egzaminu. Inżynierowie che­
micy Kimmbal i Weyerhous skonstruowali 
według pomysłu Watrcna t. zw. „gazową celę 
śmierci" — komorę stalową, w której jest 
miejsce tylko na krzesło, do którego przywią­
zuje się delikwenta. Przy pomccy gazu nr. 
35 uśmiercenie skazańca następuje w ciągu 
kilku sekund. Przy pomccy gazu nr. 35 stra­
cono po kz pierwszy 18-letniego Donaldm 
Boss, który w brutalny sposób zamordował 
staruszkę, właścicielkę herbaciarni. Przywią­
zany do krzesła, delikwent, drżącymi z trwo­
gi wargami błagał: „litości... litości! nie chcę 
ginąć jak szczur.."

W kilka1 sekund później już nie żył. Pad 
ciężarem delikwenta mechanizm, umieszczony 
w krześle, uwalnia pigułki ze stężonym kwa­
sem, które wpadają w wiadro z wodą umiesz­
czone pod siedzeniem. Pod wpływem wody 
pigułki się rozpuszczają i wyd®elają gaz, 
który napełnia komorę śmierci i zatruwa de­
likwenta.

Dwudziestym straceńcem był Piotr Sykel, 
niebezpieczny gangster, który zakończył swą 
zbrodniczą feterierę morderstwem motocykli­
sty i rabunkiem maszyny. Gdy prowadzono gc 
do komory śmierci, powitał uśmiechem zgro­
madzonych w przedsionku przedstawiceili pra­
sy: „Do widzenia dżentelmeni — pozdrowił 
ich. — Napiszcie, że potrafiłem połknąć mą 
porcję gazu bez zmrużenia powiek". Przymo­
cowany do krzesła, uśmiechał się do ostatniej 
chwili. Z tym uśmiechem zasnął na zawsze, 
spowity w obłoki trującego gwar
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STAROSTA GRODZKI SOSNOWIECKI
Nr. 180-38 .

Obwieszczenie
O NAKAZIE CAŁKOWITEGO OPRÓŻNIENIA STRYCHÓW (PODDASZY) W CELU ZA­

POBIEGANIA POŻAROM
Zgodnie z postanowieniami § 1 pkt 2 i § 2 Rozporządzenia Rady Ministrów z 29.1 

1937 r. (Dz. U. R. P. Nr 10 z 15-11 1937 r) i nawiązując do Rozporządzenia Wojewody 
Kieleckiego z 18-VII 1931. r. „o zapobieganiu pożarom" (Dz. Wojew. Nr 16 poz. 262 § 1 
pt. 1, wzywam właścicieli domów mieszkalnych w Sosnowcu do całkowitego opróżnienia 
strychów (poddaszy)-z wszeWego rodzaju sprzętów i materiałów palnych z uwagi na bez­
pieczeństwo przeciwogńiowe.

Nieprzekraczalny termin wjkonania wyznaczam do dnia 5 kwietnia 1936 r., po czym 
rozpocznie się kontrola wykonania niniejszego zarządzenia przez organa Zarządu Miejskie­
go w Sosnowcu.

Równocześnie zabraniam:
a) przenoszenia ognia odkrytego w obrębie budynków mieszkalnych i gospodarskich, oraz 

wyrzucania gorącego popiołu na miejsca otwarte, niezabezpieczone odpowiednio;
b) palenia tytoniu w stodołach, gumnach, stajniach, oborach, chlewach, na strychach i pod­

daszach oraz warsztatach obrabiających drzewo składach materiałów łatwopalnych, ga­
rażach i t. !>.;

' c) używania w pomieszczeniach w punkcie b) wymienionych światła o płomienni odkrytym 
®a wyjątkiem specjalnych, osłoniętych ze wszystkich stron latami gospodarskich, unie­
możliwiających styczność płomienia z materiałami palnymi;

d) pozostawiania dzieci w budynkach przy rozpalonych ogniskach bez dozoru osób odpo­
wiedzialnych, względnie w okolicznościach, umożliwiających doieciom wzniecenie ognia, 
zabawę zapałkami, zapalnicztami i t. p.;

e) używania nafty, benzyny i innych łatwopalnych płynów do rozpalania ognia w paleni­
skach pieców i kuchni;

f) gromadzenia -w miejscach wykonywania robót stolarskich, kołodziejskich i t. p. wiórów 
i trocin ponad produkcję -dzienną;

g) przechowywania łatwopalnych materiałów, jak drzewo, węgiel, siano, riwna, meble itp. 
na strychach domów mieszkalnych.

Kto wykracza przeciw niniejszym zarządzeniom wydanym na' podstawie art. 5 usta­
wy z dnia 15 marca 1934 r. Dz. Ustaw R. P. Nr 80 -z ll.TX 1954 r. j Rozp. Rady Ministrów 
z 29-1 1937 r. Dz. Ustaw R. P. Nr 10 ż 15-11 1937 r. § 1, 2 i 5, podlega w drodze admi­
nistracyjnej karze aresztu do miesięcy 3 lub grzywny do 3.000 złotych, albo obu tymi ka­
rami łącznic. _ .

' Odpowiedzialność za przekroczenie przepisów niniejszego zarządzenia przez niepeł­
noletnich lub bezwlasnowolnych ciąży na rodzicach lub osobach sprawujących opiekę, w wy­
padku stwierdzenia braku dozoru z ich strony.

Sosnowiec, dnia 23 marca 1938 r. __
STAROSTA GRODZKI (—) R. WALEWSKI

KINO

Warszawska 18

ZskłaO arlyslyt™ - witali i kamiMiarski 
JANA ZAGÓRSKIEGO, 
SOSNOWIEC, UL. ALEJA 8, TEL. 62-248 

WYKONYWA:
pomniki, grobowce i wszelkie roboty bu­

dowlane z piaskowca, marmuru i granitu 

oraz sztucznych kamieni, roboty betonowe ' 

i_mozajkowe_L_j^schodyj_slug^O£rodze- 

niowe, dreny studzienne, płyty trotuarowe, 

postumenty, murowanie grobów i t. p.

Wykonanie solidne i dogodne warunki płatność i

DZIŚ OSTATNI DZIEŃ

Dziś Film, który będzie atrakcją Sosnowca p.t,
I ■ ' Z

Role główne: Wspaniale sceny lotnicze
Wiśniewska, Cybulski, Wysocka, Milecki, 
Orwid, Chmurkowska, Dominiak, Szubert i w.in:

Ważne dla Sosnowca i okolicy!
Znany w całej Polsce specjalista z długolet­
nią praktyką M. TILLEMAN z Krakowa/ 
ul. Szlak 39, wynalazca opatentowanych ban­
daży stosujący je .z najlepszym i nąto-dy- 
kainiejsżym skutkiem na różnego rodzaju- 

najniebezpieczniejsze i najzastarzalśze

PRZEPUKLINY
(lupt-ury) u -Pań? Panów i dzieci na zlec, 
lek. nawet w wypadkach, gdzie różnego sy­
stemu bandaże nie pomogły, przyjeżdża do 
Sosnowca i będzie przyjmował w na­
stępujące czwartki i piątki, a to: 31.marca, 
1 kwietnia oraz 7 i 8 kwietnia rb. w „Ho­
telu Centralnym", ul. 3 Maja 11 'od' godż. 
2.30—5 po południu. Udoskonalone pasy na 
lóżne dolegliwości brzuszne i pooperacyjne. 
Wkłady na płaskie stopy, prostatrzymacze 
itp. Proszę żądać bezpłatnych prospektów 

z' Krakowa. ' 13114

15®!!
Z powodu kryzy- 

oddajemy 5 
książek 

zł. 3.85.
: 1) Ad- 

doradca 
Wzory 

odwołań podatkowych, skarg sądowych, podań 
do władz i urzędów. Sprawy egzekucyjne, ma­
jątkowe, eksmisyjne, Toinę, budowlane, spad­
kowe, wekslowe, kredytowe wojskowe, mał­
żeńskie. Wzory umów dzierżawnych, ofert, po­
dań o pracę itp. 2) Nowy sekretarz dla wszy­
stkich. Wzory listów prywatnych, ofert, podań 
itp. 3) Lekarz domowy. Wielki zbiór recept 
i przepisów na różne choroby i dolegliwości. 
4) Tania kuchnia na cięźMe czasy. Setki cen­
nych przepisów. 5) Dr. Ostrowski: „Idealny 
środek zapobiegania ciąży". Z ilustracjami. 
Nowe wydanie 1937 roku! Cały komplet tylko 
zł. 3.85. Płaci się przy odbiorze. Adresujcie: 
Wydawnictwo „Perfectwatch" Dz. 300, War­
szawa 1, ul. Mariańska 11—1. 10S2

BANK UDZIAŁOWY SPÓŁDZIELCZY 
z ogr. odp. -w> Dąbrowie Górniczej 

zawiadamia, że we wtorek dnia 12 kwietnia 
rb. i dni następne w, Jokaln Banku o godz. 12 
w południe odbędzie się stosownie do § 12 sta­
tutu sprzedaż pr z oz Licytację niewykupionych 
i nieprolongowanych rc.e właściwym czasie za­
stawów lombard®wrcii. Sprzedaży podlegają • 
różne przedmioty zlete i srebrne, maszyna do 
pisania „Rex Vi blelt maszyna, do szycia 
„Singer" lornetka „ZeŁsa", nakrycie stołowe 
maszynki do zaSCrzStków i inne według nastę­
pujących kwitów.: Nr.Nr. 333J 4582 46559 4668 
4740 4766 4809 4931 501 5192 5207 5332 54H3 
5452 5463 5559 5561 5562 5574 5695 5611 
5766 5861 5929 5939 5954 5960 5964 5975 6006 
6032 605-3 6078 6121 6128 6155 6177 6216 6256 
0386-a 6398 6440 6448 6496 6526 6547 6562 
6574 6586 6612 6615 6628 6771 6779 6785 6739 
6904 6S10 6816 6854 6840 6843 6S94 6926 6928 
6949 6989 6996 7013 7091 7098 7099 7144 71168 
7179 7210 7306 7329 7334 7357 -7361 7368 7374 
7387 7393 7416 7438 7444 7451 7467 7473 7485 
7529 7533 7561 7577 7583-a 7589 .7592 7601 
7602 7607 7619 7635 7661 7694 7696.

Oprócz tego do sprzedania z wolnej ręki o- 
braz gobelinowy oraz różne przedmioty złote 
i srebrne.

POSZUKUJEMY
PRZEDSTAWICIELI 

wprowadzonych w biu­
rach - i urzędach do 
sprzedaży zegarów e- 
lektrycznych. Zgłosze­
nia pod „WUZET’ do 
„Par", Katowice, Dy- 
rekcyjna 10. 1290

SŁUŻĄCA 
z dobrym gotowaniem 
ze świadectwami po­
trzebna zaraz. Wiado­
mość w Administracf. 

1352

BIURO PISANIA 
PODAŃ

DO WŁADZ 
ADMINISTRACYJ­

NYCH
i SĄDOWYCH

Karola Stankiewicza w 
Sosnowcu, ul. Warszaw 
ska 6,1 p. Przepisywa­
nie maszynowe. Czynne 
od. godz. 8-ej do 19-ej.

1341

CHŁOPIEC 
do posług potrzebny. 
Zgłaszać się Fr. Pie- 
tranek, Sosnowiec Mo­
ścickiego . (Skład 
Farb) vis a vis kościo­
ła). 1342

aiBSSWM 
Reklama jest dźwignią handlu!

MASAŻYSTKA
Bugajska powróciła z 
Krynicy. — Wykonuje 
masaże wszelkiego ro­
dzaju. Łaskawe zgło­
szenia 3 Maja 8, p. Ku­
charski. 1301

ZAWIADOMIENIE
•Zawiadamiamy PP. Szanownych Odbiorców, 

że z dniem 31 marca 1938 r. zestaje otwarta 
Reprezentacja
Browaru Książęcego Tychy
w Zawierciu przy ul. Górnośląskiej Nr. 9. 
Polecamy znane "z dobroci pierwszej jakości 
piwa: Jasrie, Tychy, Kuracyjne, ’ Słodowe, 

Ciemne dubeltowe.
Solidna obsługa. Lód na -miejscu.
Reprezentować Browar na powiat Zawier­

ciański upoważniony jest
p. HENRYK GRAMZE

ZZZZZZZŻISSSŚSSS
DO SPRZEDANIA:

DOMY NOWE Z WYGODAMI 
i STARE DOMY wysokoprocentujące 
na dogodnych warunkach oraz place 
budowlane we wszystkich dzielnicach 
ni. Sosnowca—poleca BIURO KUPNA 
— SPRZEDAŻY CHRZEŚCIJAŃSKIE­
GO STOWARZYSZENIA WŁAŚCICIE 
LI NIERUCHOMOŚCI, SOSNOWIEC, 
ul. Piłsudskiego 16 — I. p. 1336

Nowe TKANINY
326 i PŁASZCZE

nadeszły

GRAJCAR
SOSNOWIEC

Modrzejowska róg Targowej

J DROBNE k

imsitmi y
„ARNOLD FIBIGER" — 

niech każdy pamięta
Przez lat 60 w służbie klienta

Kalisz, Szopena 9 
(Dostawca Polskiego Radia, 
Konserwatoriów, Statków Mor 
skich i Wytwórni Filmowych) 
Skład Fabryczny Katowice

8 Maja 25 (róg ul. Słowackiego). Tel. 320-39-

POSADY 
i PRACE

Tylko solidne I modne meble
kupuje się dsislaj!!!

Nasz olbrzymi wybór 
ndowoli każdy gust. 

Nasze ceny każdą kieszeń 
Dogodne warunki ratalne. 1313

Prosimy przekonać się o tymi

SLĄSKI DOM MEBLI
KATOWICE, ul. 3-go Maja 19.
Filia: Katowice, M. Piłsudskiego 4.

Do golenia
mydło 1351

pendzle 
brzytwy 

nożyki 
najkorzystniej zakupisz w Fa­

brycznym Składzie 
„ADA“ Modrzejowska 30 

(Hale Rozwoju)

Browning „PIORUN" S
S«“*rfń? n’o*w“ó

Adre>: PszedBł^PERFECTWATCH", Wydx?300, 
w. 1. ul. Mariańska 11—1. Uwaga: Wy.trx.g.|ci< 
‘dri^w.Elepwh^to automatów ,’KoRUN" * bwpi

SAMOUCZKI 
„ARGUS" 

angielskie, francuskie, 
niemieckie .włoskie, o- 
parte na słynnej meto­
dzie Ansona, zapewnia­
ją najszybsze postępy. 
Prospekty wysyła . Księ 
garnia Lingwistyczna, 
Kraków, Szewska 17, 

1010

SZYLDY 
szklane, — reklamy 
świetlne, litery drew­
niane, metalowe — i 
wszeBdę napisy wyko-

BOLESŁAW
J A Ż D Ż Y K
Sosnowiec, Legionów 
24 (Wawel). . 788

LECZNICA 
przychodnia „Pomoc" 
chorób skórnych i we­
nerycznych. Sosnowiec 
3-go Maja 31 545

FRANCUZKA
Paryżanka udziela ko* 
repetycji i konwersacji 
języka francuskiego — 
ul. Mościckiego 19 m> 
11 (parter) Sosnowiec 

... 1348

FOTOGRAF (ISTK A) 
z kilkuletnią praktyką 
spec. operSitor, labo-' 
rant poszukiwany. Po­
sada stała. Foto „Kor- 
rekt" Katowice, 5 Ma- 
ja 36._________ ~ 1289

TRASER i NITOWNIK 
potrzebny do konstruk­
cji żelaznych. Wytwór­
nia WyrołjĄw Żelaz­
nych S. Uriiferzyski — 
Wojkowice Komorne.

ABSOLWENTKA
U. J. P. poszukuje do­
datkowego zajęcia. — 
Zgłoszenia „K. Z." Dą­
browa „Absolwentka".

, 1365

KONCESJONO­
WANE KURSY 
KROJU SZYCIA 
ZABOROWSKIEJ 

przyjmują zapisy. So­
snowiec, Piłsudskiego 
18. 805

Różne

POTRZEBNA 
rutynowana ekspedient 
ka do wędliniarni. Dą­
browa Góra., 3 Maja 
15. ________ 1364

POTRZEBNY 
zdolny pracownik • fry­
zjerski od zaraz. Zgło­
szenia: Wieczorek, — 
Blanowska 2. Zawier­
cie.. .1323

B. Felczer
Szpitala św. Łazarza 
w Warszawie — H. Ru­
dziński przyjmuję, w 
godzinach od 18 — 20. 
Dąbrowa Górnicza, uL 
Kościuszki ,2,

ZAWIADAMIAM 
W-ne Panie ' Klientki, 
że pracownię sukien : i 
okryć damskich prze­
niosłam do Katowic, ul. 
Francuska 17 m. 9. Z 
poważaniem Wł. Łobo­
dzińska. ' 1358

100-TYSIĘCY. 
wartości dom, potrze­
ba 5 tys.-.na.-wykoń­
czenie. — Dam dobry 
prpcent. Oferty, pod 
„Dom". • . .1338

ZARZĄD
Spółki Łowieckiej w 
Rogoźniku — ogłasza 
przetarg. na wydzier­
żawienie polowania na 
okres 6 ' lat wzwyż, o 
obszarze 572.1921 ha, 
położonego w miejsco­
wości Rogoźnik, powda 
tu Będzińskiego, gminy 
Bobrowniki. . Roczna 
dzierżawa

. rozpoczyna e--------a
kwotą 500 zł wzwyż. 
Pp. Oferenci proszeni 
sa o składanie ofert do 
15 kwietnia 1938. A- 
dres Zarząd Spółjci Ło­
wieckiej w Rogoźniku, 
ul. Kościuszki 114, po­
czta Wojkowice Ko 
morne k-Będżina. 125-.

Roczna 
polowania 

przetarg

'I MOTOCYKLE ||
II ANGIELSKIE ||

ONDULACJĘ
trwałą wykonuje solid­
nie. Pytlik, Pogoń, ul 
Sucha 24. .. . 1340

I

z silnikiem Villieri’a 
Słynne B.S.A. 

Ariel 
______ ___._____ ,______  Wsnderer, Ardie, Phanomen 

Najniższe ceny w Polsce.

„MOTO-SPRZĘT"
KATOWICE, ul. MŁYŃSKA 5. Teł. 336-43/

Rewelacyjne l osobowe 100-tki 
nCOVENTR'Y“ — Superb 
„JAMES" — Special 
szybkość do 85 km godz.
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Nic tak nie zdobi Pań, jak piękna i czysta cera — 
To potęguje powab i uwydatnia wygląd młodzieńczy. 

Tysiące Pań zawdzięcza wyzbycie się piegów, plam stosując 

Krem, mydło i puder „LACTOLIN"
ZĄDAC WSZĘDZIE. 1029

►
►
•4►
•4► ◄►

Ili
do dyspozycji, zainstaluj

WARNIK ELEKTRYCZNY
Dziś MARTA EGGERTH

w najlepszym i najweselszym filmie p. t.

„UBÓSTWIANA”
Udział bierize również trzech najlep. komików wiedeńskich: 

Paweł Horbiger, Hans Moser i Theo Lingen 
Czarujące piosenki! Szampański humor! Niebywała wystawa! 
Z całym poczuciem odpowiedzialności zapewniamy, że „Ubó - 

stwiana" jest filmem pierwszorzędnej wartości.

SPECJALNE TARYFY
Wszelkie informacje i demonstracje w sklepie Elektrowni, 
Sosnowiec, Piłsudskiego 18.

ELEKTROWNIA OKRĘGOWA 
W ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIM, S.A.

DROBNE OGŁOSZENIA
HIbbi

KUPNO
i SPRZEDAŻ.

MASZYNY 
-do szycia gwarantowa­
ne haftują, cerują „0- 
mega" i „Torpedo" 150 
zł, „Rast Gassera" 160 
zł Singeru jak nowe 
damskie, męskie, cylin­
drowe, ' łeworamlenne 
mereżkarska, dziurkar­
ka, okrętko-wa, czółen­
kową 60 zł. Oderberg 
Sosnowiec, 3 ■ Maja . lla 
26 w podwórzu. «<»*-

MAGAZYN 
GALANTERYJNY

JAN MISI0R5KI
Będzin, Kołłątaja 30. 
Na sezon letni poleca: 
Bieliznę damską, mę­
ską i dziecinną, poń­
czochy, skarpety, rę­
kawiczki, szale, apasz­
ki bluzeczki, parasolki, 
koronki, wstążki, gu­
ziki. Ceny niskie! 1299

PANI! 
dbająca 0 wygląd swe, 
linii — pasy, biustono­
sze nosi tylko z chrze­
ścijańskiej pracowni 
„Nina", Sosnowiec,
3tgc Maja 14. Robota 
solidna. Ceny konku- 
tencyjne. 1049

MEBLE
stołowe, sypialnie, sztu 
si pojedyncze. Nowocze 
sne otomany, tapczany 
przeróbki. Na dogod­
nych warunkacn poleca 

P. TOMCZYK
Sosnowiec, Nowopogoń- 
ska 19. Tel. 630-56. - 
Przyjmuje pożyczki i 
obligacje państw. 
Uwaga! Firma I. Tom­
czyk, 1-go Maja 14 nie 
ma nic wspólnego z 
moją Firmą.

FARBY
lakiery, nitropolitura, 
pokost, olejne do stu­
diów i plakatowe pole­
cą: Fr. Pietrańek, Sos­
nowiec, Prez. Mościc­
kiego 15 (vis a vis ko­
ścioła). Tel. 63.070 

1155

SPRZEDAM
ładny budynek niewy­
kończony, 5 ubikacji, 
ogród 50 drzewek, ca­
łość 2 morgi, trakt. H 
Otrębski, stacja Łazy, 
Podlesie 26. 1354

PIERWSZORZĘDNA 
pracownia gorsetów p. 
f. „Maria" w Sosnowcu 
ul. Chemiczna Nr 12 
m. 154 nad „Żłóbkiem 
dla dzieci" (domy, fir­
my-C. G. Schon) pole­
ca: Pasy brzuszne, spe 
cjalhe pasy . lecznicze 
oraz biustonosze z naj­
lepszych tkanin i po ce 
nach bardzo przystęp­
nych. Wykonanie szyb­
kie i solidne. 1119

OKAZYJNIE 
sprzedam dom piętro­
wy, plac i ogród. Wia­
domość: Zawiercie — 
Wronia 20. 1353

SPRZEDAM 
plac przy ul. Dziewi­
czej. Wiadomość. R. 
Górski, Sosnowiec, A- 
leja 3. 1549

ZA CENĘ 
kupującego. sprzedam 
parcele centrum mia­
sta, Oferty pod Sobie­
skiego. Kurier Zacho­
dni. 1331SPRZEDAM 

okazyjnie dom muro­
wany 7. dużym placem 
dwufrontowym wśród 
miasta. Wiadomość: — 
Zawiercie, ul. Padere­
wskiego Nr. 50. Kazi­
mierz Jach. 1315

SKLEP 
galanteryjny do sprze­
dania na Pogoni. Cena 
4.000 zł. Wiadomość 
„Kurier .ZachodtE".

■1353

WAPNO 
budowlane w bryłach, 
tłuste ,o dużej wydaj­
ności Wapienniki „Bry- 
nica“ Sosnowiec, ul. 
•3-go Maja 5, telefon
62659. 984

DO SPRZEDANIA 
sklep spożywczy z to­
warem, z urządzeniem. 
Zgłoszenia Zawiercie 
Filia Zachodniego. 1809

MEBLE 
stylowe nowoczesne —- 
wyrobu własnego po­
siada na składzie, jak; 
sypialnie, stołowe itd. 
Zakład stolarski Świ­
derski i Trepka, So­
snowiec, Sobieskiego 
42-a (naprzeciw Wiej­
skiej). J546

FIRMA
Czesław Ruciński, So­
snowiec, Warszawską 2 
poleca wyroby szklane, 
porcelanowe, nakrycia 
stołowe i Wszelkie ar­
tykuły użytku domo­
wego Ceny konkuren­
cyjne. 872

(ŚRODKI, 
CHEMICZNE 

marki „Azot‘‘ do zwal­
czania chorób i szkod­
ników roślin upraw­
nych, oraz świeże na­
siona ogrodowe poleca 
skład materiałów ap­
tecznych i farb An­
toniego Okrajniego w 
Olkuszu. 1173

GABINET 
klubowy skórą kryty, 
tani salonik mahonio­
wy, jadalka dębowa 
stylowa, tapczany i 
dużo rozmaitości pole­
ca Handel Mebli no­
wych i używanych B-. 
Błotniewski, Sosnowiec 
3 Maja 7 (Uwaga! tyl­
ko w podwórzu!) 1322

KAWIARNIA
iw Sosnowcu, bardzo 
dobry punkt, nowocze­
śnie urządzona, kilka 
ubikacji okazyjnie do 
sprzedania. Wiadomość 
w Administracji. 1300

BUFET
w kinie Zagłębie sprze 
dam. Wiadomość 1-go 
Maja 26, Stybliński.

1345

PIANINO
koncertowe, marki za­
granicznej, mało uży­
wane do sprzedania. 
Tamże inne przedmio­
ty. _ Wiadomość: Bę­
dzińska, śnieżna 1. od 
2—7 wiecz. 1337

SPRZEDAM
sklep galanteryjny w 
centrum Sosnowca, c- 
wentualnie przyjmę 
wspólnika. Oferty do 
Administracji ped „Do 
bry interes". 129?

Tapczany
Otomany nowoczesne 
leniwce klubowe, ma­
terace.; kozetki, oraz 
przeróbki.. Wykonanie 
solidne. Ceny' konku­
rencyjne. Dogodna wa 
runki spłaty poleca 
Zakład Tapicerski F. 
F.ak, Sosnowiec, Orla 
15. 1345

DOM 
nowowybudowany Po­
goń, dopłata 70.000 zł. 
Begeka 12.000 sprze. 
dam. Wiadomość w Ad­
ministracji. 1355

DOM
6 izb, mieszkalnych — 
wolnych,' 88 prętów o- 
grodu — okazyjnie do 
sprzedania. Dąbrowa, 
Limanowskiego 27.

1563

-MASZYNA 
czapnicza w dobrym 
stanie do sprzedania 
Będzin, Kościuszki 24. 
budka. 1550

LOKALE
POKÓJ

eleg.. (umebloiwanyi — 
(maty) oddzielny a- 
partament do wynaję­
cia. Sosnowiec, Piłsud­
skiego 25. — Dozorca 
wskaże. 1525

POKÓJ
z kuchnią do wynaję­
cia. S";:nowiec, Kordo-

SKLEP
oraz lokal odpowiedni 
na pracownię lub dru­
karnię do wynajęcia — 
Piłsudskiego 56. 1562

DO WYNAJĘCIA 
pokój z kuchnią, na 1 
piętrze. Sosnowiec, 3

POKÓJ
o 2-ch oknach umeblo­
wany z telęfonem do 
w;, najęcia. Wspólna 4, 
mieszkanie nr 1. 1560

-—MASZYNĘ 
do pisania używaną w 
dobrym stanie kupię. 
Wiadomość. Sosnowiec 
tel. 61-686. 1356

WYfłAJMĘ
3 pokoje z kuchnią ul. 
Wawel. Wiadomość — 
Warszawska 10 (.re­
stauracja). 1544

ZGUBIONE 
DOKUMENTY

KSIĄŻKĘ 
wojskową — wydaną 
przez PKU Dębica zgu 
bił Mendel Iłeifen. 1505

ŚWIADECTWO 
szkolne wydane przez 
szkołę, nr. 18 w Sos­
nowcu zgubił Gotfryd 
Drożdż. 1325

UZDROWISKA

RÓŻNE

Piękna suknia wieczorowa dmikolort.ua czar­
no-biała. Oczywiście, ze z jedwabiu. Model nu 
tę zaletę, że kobieta, która go nosj wyda je się 
smukłą. Dziś — pomimo lansowania już z A- 
meryki mody okrągłych kształtów — nasze 

panie boją się tyć.

, .„DUM 
KLIMATYCZNY" 

Leczenie chorób płuc­
nych. ' Lekarze specja­
liści. „Patria" pensjo1 
r?t kuracyjny dr. Pa­
wlaka. Nowoczesne u- 
rządzenia. Mile otocze­
nie. 46C'j

DYPLOMOWANA 
KOSMETYCZKA

Ewa Hamburgierowa 
„Kalotechnika" Sosno­
wiec, Czysta 8. Tele­
fon 625-45. Wykonuje 
masaże w zakresie ra­
cjonalnego leczenia ce­
ry. Maseczki homoglo- 
binowe. Farbowanie

Zakład 

pieczątkąrski 

Lucjan Stybliński 
Sosnowiec ul. Mała­
chowskiego 9 i 1-go 
Maja 26 tel. 618.82 
wykonuje — pieczątki, 
szyldy emaliowane itp.

KINO

Piękny jak marzenie—ulubieniec milionów kobiet całego świata |
ROBERT TAYLOR,

Królowa piękności w Hollywood 
BARBARA STANWYCK

Tytan ekranu — mistrz gry 
VIKTOR MC. LAGLEN

poraź pierwszy razem w arcydziele

OSTATNIA noc SKAZAŃCA

DZIŚ!
Spencer Trący, Gladys George i Franhot Tonę

w potężnym sensacyjnym filmie

Początek I seansu o gedz. 17.30 w niedzielę o godiz. 15.30 '
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LęmZIN, Małachowskiego 7, "teł. 7.15.91. — UJBKOHA, Krotka 13. — GRUDZlEC, Kiosk p. Łacińskiego — KIELCE, Siemaewicźa'!?
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